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SŁOWO DYREKTORA 
KRAJOWEGO 
 
Czciciele Niepokalanej  
Objawiającej Cudowny Medalik 
 
 Coraz dłuższe dni i radość Boże-
go Narodzenia zachęca do niesienia 
Pokoju wszystkim, których spotyka-
my na naszych Apostolskich dro-
gach. Idziemy jak uczniowie-
misjonarze niosąc Cudowny Medalik, 
dobre słowo i konkretny czyn miłości poświadczając tym ła-
ski płynące z cudownego znaku. 
 Pomiędzy Okresem Bożego Narodzenia a Wielkim Postem 
przeżywamy czas karnawału. Pozwolę sobie „wkleić” tekst, 
który znalazłem w intrenecie, a mówiący o przeżywaniu kar-
nawału przez chrześcijan. „Przeżywanie karnawału po chrze-
ścijańsku to umiejętność łączenia radości, zabawy i spotkań 
towarzyskich z zachowaniem chrześcijańskich wartości oraz 
umiaru. Karnawał nie jest „urlopem od moralności”, lecz 
czasem przygotowania serca na Wielki Post. 
 Oto jak pięknie przeżyć ten czas: 
• Radość dzielona z innymi: Najpiękniej przeżywają karna-

wał ci, którzy idą na bal nie tylko po to, by szukać szczę-
ścia, ale by dzielić się radością z innymi. 

• Kultura zabawy: Świętowanie powinno być radosne, ale 
z zachowaniem godności i umiaru. Chrześcijańska zabawa 
nie prowadzi do „utraty tchu” ani „utraty kontroli nad sobą”. 

• Budowanie wspólnoty: Karnawał to doskonały czas na 
sąsiedzkie, rodzinne wspólnotowe i parafialne spotkania, 
umacniające więzi. 
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• Tradycja i rodzina: Warto pielęgnować tradycje, takie jak 
ostatkowe pieczenie pączków, chrustu czy spotkania za-
pustne, które łączą pokolenia. 

• Wewnętrzna równowaga: Chrześcijanin pamięta, że 
prawdziwa radość płynie z wiary, a nie tylko z chwilowych 
przyjemności cielesnych. 

• Przygotowanie do Postu: Radosny karnawał ma swoje 
głębsze znaczenie – jest radosnym przygotowaniem na 
czas wyciszenia i spotkanie ze Zmartwychwstałym.  

 Podsumowując, karnawał po chrześcijańsku to świętowa-
nie życia i wspólnoty, które jest „uświęcone” przez miłość 
do Boga i bliźniego.” 
 Po krótkim czasie karnawału znów wejdziemy w szcze-
gólny czas dla życia chrześcijanina. To nie jakiś inny świat, 
lecz ten sam czas codzienności, zmagań radości i trosk prze-
żywanych w sercu, w rodzinach i naszych wspólnotach. Czas 
naznaczony postem i pokutą. I tak aż do Poranka niekończą-
cej się radości Zmartwychwstania Naszego Pana i Zbawiciela 
Jezusa Chrystusa. Umocnieni refleksją, bogatym doświad-
czeniem ćwiczeń duchowych: rekolekcje, nabożeństwa Drogi 
Krzyżowej i Gorzkich Żali, dobrze przygotowaną spowiedzią 
odrzucimy kamień z naszych serc czyniąc miejsce dla Miłości 
Miłosiernej i dobroci, która w tym roku jest dla nas drogo-
wskazem. Z jeszcze większą mocą, Bożej pomocy przejdzie-
my do działania tam, gdzie Pan nas posyła. Przez dobre ży-
cie oddane Bogu i bliskim wydamy obfite owoce Ducha 
Świętego. To kolejny krok w naszym apostolstwie. 
 Niech Maryja Matka Zmartwychwstałego, Pani i Nauczy-
cielka Dobroci prowadzi nas przez każdy miesiąc nowego 
roku. Wszystko z Niepokalaną… 
 Informacje organizacyjne: 
 Kontakt telefoniczny: 603 275 901 lub sms gdybym nie od-
bierał) oraz adres e-mail: grzybcm@gmail.com. Niestety na-
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dal nie posiadamy konta bankowego. Osoby, które chciałyby 
rozliczyć się za medaliki lub inne materiały, proszone są 
o przesłanie PRZEKAZEM POCZTOWYM. Ofiary, pomniejszo-
ne o koszt przekazu, należy kierować na adres: Krajowy Dy-
rektor SCM ks. Jerzy Grzyb CM, ul. Krakowskie Przedmie-
ście 3, 00-047 Warszawa 
  W każdą środę o godz. 17.30 wraz z przedstawicielami 
wspólnot Apostolatu Maryjnego z Warszawy i okolic, spoty-
kamy się na Nowennie do Matki Bożej Objawiającej Cudow-
ny Medalik, przedstawiając Jej nasze prośby, w których in-
tencji następnie sprawowana jest Msza Święta. Intencje 
można przesyłać na adres e-mail: grzybcm@gmail.com. 
 Niech zbliżający się czas Wielkiego Postu i Radości Zmar-
twychwstania, będzie dla nas czasem przemiany i nawróce-
nia oraz prawdziwej radości. 
 Niech macierzyńska opieka Maryi, Objawiającej Cudowny 
Medalik towarzyszą wszystkim Członkom Stowarzyszenia 
w dziełach miłości podejmowanych każdego dnia, a szcze-
gólnie pokuty i umartwienia, umacniając każdego w wierze, 
nadziei i miłości. 
 Dziękuję za Wasze apostolstwo, świadectwo i oddanie 
drugiemu człowiekowi. Niech Niepokalana wyprasza zdroje 
łask u Swego Syna, po które każdego dnia na nowo przy-
chodzić będziemy, by nie sprawiać jej przykrości. Wszech-
mogący Bóg obdarza nas w tym roku obfitymi łaskami, da 
siłę do dalszej pracy oraz wiele dobra rodzącego się w ludz-
kich sercach do których jesteśmy posłani. Wszystko z Nie-
pokalaną! Z modlitwą i wdzięcznością, 
 

Krajowy duszpasterz  
Stowarzyszenia Cudownego Medalika 

Ks. Jerzy Grzyb CM 
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   FORMACJA     
 
ROK „A” – HASŁO FORMACYJNE: 

 
MARYJA WZOREM DOBROCI 

 
Rozważamy V Tajemnicę BOLESNĄ Różańca Świętego  

– „UKRZYŻOWANIE” 
 
 

Konferencja Formacyjna Dyrektora Krajowego 
Stowarzyszenia Cudownego Medalika  

Ks. Jerzego Grzyba CM 
 

„CUDOWNY MEDALIK – WEZWANIE MARYI  
DO POKUTY I PRZEMIANY SERCA” 

 
 Drodzy Apostołowie Stowarzyszenia Cudownego Medalika, 
 Drodzy Bracia i Siostry, 
 Pochylamy się dziś, aby wsłuchać się w przesłanie, które 
Maryja przekazała światu poprzez św. Katarzynę Labouré 
w 1830 roku. Nie jest to przesłanie łatwe ani powierzchow-
ne. Jest to wezwanie głęboko ewangeliczne: wezwanie do 
nawrócenia, pokuty, modlitwy i powrotu do Boga. 
 Cudowny Medalik nie jest tylko pobożnym znakiem. Jest 
przypomnieniem, że Bóg daje łaskę, ale człowiek musi na 
nią odpowiedzieć. 
 1. Objawienia w czasie duchowego kryzysu. Maryja przy-
chodzi w konkretnym momencie historii — w czasie wiel-
kiego zamętu duchowego we Francji. Kościół był osłabiony, 
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wielu ludzi odeszło od wiary, a moralność społeczna uległa 
poważnemu rozkładowi. W tym kontekście Maryja mówi do 
św. Katarzyny słowa pełne bólu: „Czasy są bardzo złe. Nie-
szczęścia spadną na Francję”. To nie są słowa groźby, lecz 
matczynego ostrzeżenia. Maryja widzi skutki grzechu i pra-
gnie ratunku dla swoich dzieci. 
 Podobne wezwania znajdujemy w Piśmie Świętym. Prorok 
Joel woła: „Nawróćcie się do Mnie całym swym sercem, 
przez post, płacz i lament” (Jl 2, 12). 
 Objawienia wpisują się w tę samą biblijną logikę: Bóg 
ostrzega, aby ocalić. 
 2. „Przyjdźcie do stóp ołtarza” — centrum przesłania. 
Najważniejsze słowa Maryi brzmią: „Przyjdźcie do stóp tego 
ołtarza. Tu łaski będą zlewane na wszystkich, którzy o nie 
poproszą”. To zdanie odsłania istotę Cudownego Medalika. 
Maryja nie zatrzymuje uwagi na sobie. Ona prowadzi do Bo-
ga, do Eucharystii, do sakramentów. To dokładnie echo słów 
Jezusa: „Nawracajcie się i wierzcie w Ewangelię” (Mk 1, 15). 
 Pokuta oznacza powrót — zmianę serca i życia. Nie cho-
dzi tylko o uczucia religijne, lecz o konkretną decyzję: po-
wrót do Boga. 
 3. Symbolika medalika — łaska i odpowiedź człowieka. 
Maryja ukazuje się z promieniami wychodzącymi z pierścieni 
na palcach. Wyjaśnia: „To są symbole łask, które rozlewam 
na tych, którzy mnie o nie proszą”. Jednak nie wszystkie 
pierścienie świecą. Maryja mówi: „Promienie są symbolem 
łask, o które ludzie zapominają prosić”. Jakże mocne jest to 
zdanie. Przypomina ono słowa św. Jakuba: „Nie macie, bo 
nie prosicie” (Jk 4, 2). 
 Medalik uczy, że łaska jest darem, ale potrzebuje naszej 
modlitwy, otwartości i pokuty. 
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 4. Pokuta w duchowości Maryi. Maryja nie wzywa do nad-
zwyczajnych czynów. Jej droga jest drogą codzienną. To po-
kuta serca. Pismo Święte mówi: „Ofiarą dla Boga jest duch 
skruszony; sercem pokornym i skruszonym nie wzgardzisz, 
Boże” (Ps 51, 19). 
 Pokuta oznacza: uznanie własnej słabości, przebaczenie 
bliźnim, powrót do sakramentów, życie w łasce. 
 Maryja prowadzi do takiej właśnie pokuty — cichej, we-
wnętrznej, ale głębokiej. 
 5. Post i umartwienie — droga oczyszczenia. Kościół od 
wieków łączy pokutę z postem i wyrzeczeniem. Sam Jezus 
mówi: „Ten rodzaj można wyrzucić tylko modlitwą i postem” 
(Mk 9, 29). Post uczy wolności od przywiązań. Umartwienie 
oczyszcza serce z egoizmu. Maryja swoim życiem pokazuje 
tę drogę: życie proste, pokorne, całkowicie oddane Bogu. 
W objawieniach nie ma spektakularnych żądań. Jest zapro-
szenie do codziennej wierności. 
 6. Krzyż i Serca — wezwanie do rozważania Męki Pańskiej. 
Na medaliku widzimy krzyż oraz dwa Serca: Jezusa i Maryi. To 
znak jedności z cierpieniem Chrystusa. Św. Paweł pisze: „Ra-
zem z Chrystusem zostałem przybity do krzyża” (Ga 2, 19). 
 Rozważanie Męki Pańskiej prowadzi do pokuty, ponieważ 
ukazuje cenę naszego zbawienia. Krzyż objawia jednocześnie: 
powagę grzechu i nieskończoną miłość Boga. Maryja stoi pod 
krzyżem jako Matka bolejąca i jako nauczycielka pokuty. 
 7. Aktualność przesłania dziś. Dzisiejszy świat także prze-
żywa kryzys wiary. Wielu ludzi żyje tak, jakby Boga nie było. 
Sakramenty są zaniedbywane, sumienia się zaciemniają. 
Dlatego słowa Maryi są dziś niezwykle aktualne. Brzmią jak 
echo słów Jezusa: „Jeśli się nie nawrócicie, wszyscy podob-
nie zginiecie” (Łk 13, 3). To nie jest groźba. To jest ostrzeże-
nie z miłości. 



9 

 8. Misja członków Stowarzyszenia. Noszenie medalika 
jest zobowiązaniem. Członek Stowarzyszenia jest powołany, 
aby: żyć w łasce, szerzyć modlitwę, być świadkiem pokuty 
i nadziei. 
 Maryja mówi do św. Katarzyny: „Trzeba rozpowszechnić 
ten medalik.” Nie chodzi tylko o rozdawanie przedmiotu. 
Chodzi o szerzenie ducha nawrócenia. 
 9. Zakończenie – wezwanie Maryi. Drodzy Bracia i Siostry, 
Cudowny Medalik jest znakiem miłości Maryi, ale także Jej 
poważnego wezwania. Maryja mówi dziś do nas: Przyjdźcie do 
stóp ołtarza. Proście o łaski. Nawracajcie się. Ufajcie. 
 Niech medalik, który nosimy, przypomina nam każdego dnia 
słowa Pisma św.: „Czuwajcie i módlcie się” (Mt 26, 41). Niech 
prowadzi nas do życia w łasce, do pokuty serca i do jedności 
z Chrystusem ukrzyżowanym i zmartwychwstałym. Amen. 

~~~~~~~~~~ 
 

Konferencja Ks. Andrzeja Kakareko 
 

MARYJA WZOREM UPRZEJMOŚCI 
 
 By zrozumieć lepiej postawiony przed nami temat: „Mary-
ja wzorem uprzejmości” trzeba nam zastanowić się nad po-
jęciami, które stanowią środowisko kształtowania i prakty-
kowania cnót – owoców Ducha Świętego, w tym cnoty 
uprzejmości. Zwrócimy uwagę, czym jest cnota jako owoc 
Ducha i naj jej społeczny charakter, by następnie, odnosząc 
się do obrazów biblijnych i opinii świętych teologów, na 
przykładzie życia Matki Bożej spróbować określić znaczenie 
cnoty uprzejmości w Stowarzyszeniu Cudownego Medalika 
i w życiu każdego z nas. 
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I. POJĘCIE CNOTY. Człowiek został stworzony dla wartości 
wyższych. Ich osiągnięcie jest możliwe dzięki życiu cnotli-
wemu. Człowiek cechujący się cnotami jest w zdecydowanie 
większym stopniu zdolny do wzniosłych czynów niż ten, kto 
cnót nie posiada i nie prowadzi pracy nad swoim charakte-
rem. Cnota ma charakter świadomego działania, przez które 
człowiek panuje nad sobą i tworzy swój obraz. Przez cnotę 
człowiek staje się dobry jako człowiek. Życie zgodne z cno-
tami stanowi rękojmię zachowywania ładu moralnego 
i prawdziwej promocji ludzkiego życia. Natomiast działanie 
przeciwne cnotom prowadzi do zniszczenia i degradacji. 
Cnotę można zdefiniować jako: „nabytą i trwałą jakość 
wpływającą na podmiot sam w sobie”. Tu dostrzegamy róż-
nicę pomiędzy darami Ducha Świętego a owocami Ducha: te 
pierwsze są „darmo dane”, po prostu otrzymuje się je z hoj-
nej ręki Boga; te drugie dla ich ukształtowania wymagają 
współpracy z łaską. 
 Współczesny świat charakteryzuje radykalne rozdzielenie 
moralności i praktyki życia indywidualnego i społecznego: 
„wiara sobie, życie sobie” – słyszymy nieraz. Warto w tym 
kontekście przytoczyć słowa papieża Benedykta XVI, który 
podczas nabożeństwa ekumenicznego w byłym klasztorze 
augustiańskim w Erfurcie 23 września 2011 r. powiedział: 
„Czy człowiek potrzebuje Boga, czy rzeczy mają się całkiem 
dobrze również bez Niego? Kiedy w pierwszej fazie nieobec-
ności Boga Jego światło nadal jeszcze rzuca poświatę 
i utrzymuje w całości ład ludzkiego istnienia, wydaje się, że 
bez Boga jest to także możliwe. Ale im bardziej świat oddala 
się od Boga, tym wyraźniej widać, że człowiek coraz bardziej 
traci życie w nadużywaniu władzy, w pustce serca, w pożą-
daniu przyjemności i szczęścia” 
 



11 

II. UPRZEJMOŚĆ – CNOTA SPOŁECZNA. Wspólnota Kościoła 
żyje dzięki Słowu, łasce i sakramentom, w mocy Ducha 
Świętego udzielającego określonych darów i owoców. Wśród 
owoców jest cnota uprzejmości, która obok prawdomówno-
ści, posłuszeństwa, wdzięczności i hojności należy do cnót 
społecznych. Wszystkie one odgrywają kluczową rolę w bu-
dowaniu relacji w Kościele i we wspólnotach, które go two-
rzą: diecezjach, parafiach, zgromadzeniach zakonnych, ru-
chach i stowarzyszeniach, wreszcie w rodzinach. Każda 
z nich ma swoje znaczenie i wpływa na to, jak funkcjonuje-
my oraz jak budujemy relacje z innymi. 
 „Uprzejmość” to postawa wyrażająca szacunek i życzli-
wość wobec innych okazywana w słowach i czynach. Ozna-
cza nie tylko dobre wychowanie, bycie kulturalnym, bycie 
ok! Św. Tomasz z Akwinu mówi, że cnota uprzejmości jest 
częścią sprawiedliwości i wiąże się z nią jako z cnotą głów-
ną. To bowiem ma wspólnego ze sprawiedliwością, że wraz 
z nią dotyczy innych ludzi. Odbiega zaś od tego, czym jest 
sprawiedliwość, gdyż nie w pełni ma w sobie wymiar należ-
ności, kiedy jest się drugiemu coś winnym. Uprzejmość je-
dynie zwraca się ku pewnej należności wynikającej ze szla-
chetności i honoru, tak że będzie czynić drugiemu, co przy-
stoi, nie co do czego się jest zobowiązanym z jakiejś ze-
wnętrznej relacji. 
 Zadaniem cnoty uprzejmości (w znaczeniu życzliwości) 
jest regulowanie odniesień pomiędzy ludźmi równymi so-
bie. Poprawność tych odniesień obejmuje zarówno słowa jak 
i czyny. A mówiąc najprościej – chodzi o to, by jeden czło-
wiek odnosił się do drugiego tak, jak się godzi. Święty To-
masz z Akwinu zauważa, iż uprzejmość jest bardziej zobo-
wiązaniem wynikającym z naszej wewnętrznej uczciwości, 
aniżeli z zewnętrznej powinności. To raczej obowiązek wo-
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bec siebie samego, gdyż trzeba, abyśmy zachowywali się 
wobec innych tak jak należy.  
 Cnocie uprzejmości przeciwstawiają się określone wady, 
mianowicie: pochlebstwo i kłótliwość. Pierwsza z wymie-
nionych wad polega na tym, że pragniemy jakiejś osobie 
sprawić uprzejmość ze względu na spodziewane korzyści dla 
nas samych (gdy na przykład chwalimy przełożonego, aby 
otrzymać podwyżkę). Wada ta staje w poprzek uprzejmości, 
która jest bezinteresowna. Drugim przejawem łamania cno-
ty uprzejmości jest kłótliwość, polegająca na sprawianiu 
przykrości drugiej osobie poprzez słowa i przeciwstawianie 
się właśnie ze względu na samą osobę. Święty Tomasz do-
daje, iż ludzie kłótliwi, nie martwią się sprawioną drugiemu 
przykrością i w ten sposób zyskują sobie miano gburów.  
 
III. UPRZEJMOŚĆ W BIBLII. Biblia wychwala wartość uprzej-
mości. Dużo na jej temat pisze św. Paweł, który to w Liście 
do Galatów wymienia uprzejmość wśród owoców Ducha 
Świętego (Ga 5, 22). Na określenie uprzejmości używa słowa 
„chrestotes”. Termin ten w Nowym Testamencie występuje 
dziesięć razy, wyłącznie w tekstach Pawłowych. Oznacza do-
broć, rzetelność, zacność w stosunkach z ludźmi, łagodność, 
uprzejmość, życzliwość, łaskawość, dobrotliwość, czasem 
również prostoduszność i naiwność. Odnosi się zarówno do 
Boga jak i do człowieka. „Chrestotes” to szlachetna, pełna 
przyjaźni i życzliwości akceptacja drugiego człowieka, goto-
wość przyjścia mu z pomocą, tak jak Chrystus dał za nas 
swe życie, aby uwolnić nas od grzechu. 
 W encyklice „Fratelli tutti” z 2020 r. papież Franciszek tak 
wyjaśnia nauczanie Apostoła Narodów: „Św. Paweł wspo-
mniał o pewnym owocu Ducha Świętego posługując się 
greckim słowem „chrestotes” (Ga 5, 22), wyrażającym stan 
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ducha, który nie jest przykry, szorstki, twardy, ale delikatny, 
wspierający, niosący pocieszenie. Osoba, która posiada tę 
cechę, pomaga innym uczynić ich egzystencję bardziej zno-
śną, zwłaszcza gdy dźwigają oni ciężar swoich problemów, 
pilnych potrzeb i niepokojów. Jest to sposób traktowania in-
nych, który przejawia się w różnych formach: jako uprzej-
mość w traktowaniu, jako troska o to, by nie zranić słowami 
lub gestami, jako staranie, aby ulżyć ciężarom innych. Wiąże 
się to z wypowiadaniem słów otuchy, które koją, umacniają, 
dają pociechę, które pobudzają, a nie słów, które poniżają, 
zasmucają, drażnią, gardzą”. Franciszek zachęca do pielę-
gnowania uprzejmości, bo ludzie, którzy to czynią stają się 
gwiazdami pośród ciemności. I dodaje: „Dzisiaj zazwyczaj 
nie ma czasu ani energii, aby zatrzymać się i dobrze trakto-
wać innych, aby powiedzieć czy mogę?, przepraszam, dzię-
kuję. Ale od czasu do czasu pojawia się cud człowieka 
uprzejmego, który odkłada na bok swoje lęki i pośpiech, aby 
zwrócić na kogoś uwagę, aby podarować uśmiech, aby po-
wiedzieć słowo, które by dodało otuchy, aby umożliwić prze-
strzeń słuchania pośród wielkiej obojętności. Ten trud, prze-
żywany na co dzień, jest w stanie stworzyć takie zdrowe 
współistnienie, które przezwycięży nieporozumienia i zapo-
biegnie konfliktom. […] Ułatwia poszukiwanie zgody i otwie-
ra drogi tam, gdzie oburzenie niszczy wszystkie mosty”. 
 
IV. MARYJA WZOREM DO NAŚLADOWANIA W UPRZEJMOŚCI. 
W perspektywie mariologii katolickiej akcentuje się prerogaty-
wy Maryi, pełnię Jej łaski i darów, jakimi została uposażona 
przez Boga. Przede wszystkim pełnię łaski. Skoro tak, więc tak-
że wszystkie inne cnoty posiadła w pełni. „Ona to – pisze 
św. Amadeusz z Lozanny – dzięki Duchowi Świętemu postę-
powała z cnoty w cnotę” oraz dalej: „Ona zaś osiągnąwszy 
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najwyższe szczyty cnót, otoczona oceanem Bożych łask, spro-
wadzała na spragniony i wierny lud obfite strumienie łask, któ-
rymi sama cieszyła się w najwyższym stopniu”. Na to wyróż-
nienie Maryi zwraca uwagę również św. Tomasz z Akwinu: 
„Maryja posiadała wszystkie cnoty w stopniu najwyższym”. 
Stąd mówi się o osobistych przywilejach Maryi, które Ją wyno-
szą ad fines divinitatis (do samego pogranicza boskości). Dla-
tego wielu świętych mówiło o potrzebie Jej naśladowania: 
św. Ambroży nauczał, że „życie Maryi stało się dla wszystkich 
nauką”; św. Hieronim napominał: „Jeśli kochasz Maryję, naśla-
duj Ją!”, a św. Alfons Maria Liguori zwykł mawiać „Nie wystar-
czy czcić Maryję – trzeba żyć Jej cnotami”. 
 Całe jej ziemskie życie było doskonałym praktykowaniem 
tychże cnót. Była posłuszna Słowu Bożemu z miłością i ra-
dością. Pokorna służebnica od początku do końca. Od Zwia-
stowania po Kalwarię. Cicha, niezłomna, cierpliwa pracowni-
ca w winnicy Boga. Nic więc dziwnego, że także mariologia 
posoborowa z całą mocą podkreśla potrzebę ukazywania 
Maryi jako wzoru do naśladowania, jako nauczycielkę życia 
chrześcijańskiego. Sobór Watykański II nazwał Ją „pierwo-
wzorem Kościoła”. Maryja stała się wzorem dla wszystkich 
wierzących ze względu na swoją głęboką wiarę, pokorę i po-
słuszeństwo wobec woli Bożej. Jej życie jest przykładem te-
go, jak należy odpowiadać na Boże wezwanie z pełnym zau-
faniem i oddaniem. Jej Magnificat, hymn dziękczynienia, któ-
ry wyśpiewała podczas wizyty u św. Elżbiety, jest jednym 
z najpiękniejszych wyrazów wiary i uwielbienia Boga w ca-
łym Piśmie Świętym. Nasze wpatrywanie się w Maryję ma 
służyć takiemu poznaniu jej osoby, które poprowadzi do na-
śladowania. To jest najwyższa forma kultu maryjnego. 
Główny sposób nauczania Maryi to wskazywanie na Chry-
stusa: Czyni to kierując naszą uwagę ku swemu Synowi 
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i pouczając, tak jak uczyniła na godach weselnych w Kanie: 
„Zróbcie wszystko, cokolwiek wam powie”. I jest to wielkie 
napomnienie Maryi skierowane do każdego chrześcijanina. 
 W dwóch wydarzeniach – w scenie Nawiedzenia i na we-
selu w Kanie wyraźnie uwidacznia się Jej uprzejmość. Do 
swej krewnej Elżbiety udaje się spontanicznie, bezzwłocznie, 
„z pośpiechem”, w góry i pozostaje u niej sześć miesięcy. 
Ileż w tym życzliwości, łagodności, otwarcia na potrzeby 
krewnej. Nie ma obowiązku, a przychodzi – „A skądże mi to, 
że Matka mojego Pana przychodzi do mnie?” 
 Podobne rzecz się ma na weselu w Kanie. Maryja nie sku-
pia się na sobie. Dla dobra nowożeńców przybliża chwilę 
ofiary, którą złożyć ma Jej Syn. Przestaje być Matką Jezusa 
z Nazaretu, staje się Niewiastą, Pośredniczką łask. Jej prośba 
sprawia, że dokonuje się pierwszy cud przemiany wody 
w wino. I tak jest do dziś. Maryja nie ma w Kościele żadnej 
władzy, a wszystko może, gdyż Syn niczego Jej nie odmawia. 
Po zesłaniu Ducha Świętego nie wyrusza w świat, jak to 
uczynili Apostołowie. Maryję otacza milczenie. Jej misją nie 
jest rządzenie, ale służenie, bycie do dyspozycji.  
 Tę wstawienniczą relację Maryi do Kościoła Katechizm 
Kościoła Katolickiego ujmuje w słowach: „Kościół modli się 
wraz z Maryją Matką i modli się do Maryi Matki. Jej wsta-
wiennictwo w Kanie Galilejskie potwierdza jej rolę pośredni-
czą między Jezusem a nami i to we wszystkich potrzebach. 
Przez Jej ręce miłość przenosi ponad doczesność, aż na wy-
żyny nieba”. 
 Na tej prawdzie zasadza się apostolski charakter Stowa-
rzyszenia Cudownego Medalika. Punkt 3 statutu stowarzy-
szenia brzmi następująco: „Członkowie stowarzyszenia czę-
sto modlą się słowami, które widnieją na medaliku: O Mary-
jo bez grzechu poczęta, módl się za nami, którzy się do Cie-
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bie uciekamy. Często również przypominają sobie o tym, że 
prawdziwa pobożność nie polega ani na czczym i przemija-
jącym uczuciu, ani na jakiejś próżnej łatwowierności, lecz 
pochodzi z wiary prawdziwej, która prowadzi do uznania 
przewodniej roli Bogarodzicielki i pobudza do synowskiej 
miłości ku Matce naszej oraz do naśladowania Jej cnót  
(Lumen Gentium 67)”. 

~~~~~~~~~~ 
 

Konferencja Opiekuna Diecezji Gliwickiej  
ks. Zdzisława Śliża 

 
„RADUJ SIĘ NIEBA KRÓLOWO. ALLELUJA” 

 
 „Raduj się nieba Królowo. Alleluja”. Ten śpiew jest nam 
bliski, bo jest wyrazem naszej radości i radości Niepokalanej 
z Jezusowego zmartwychwstania. Towarzyszy tej radości też 
pokój jako pierwszy dar Chrystusa Zmartwychwstałego. 
 Macierzyński uśmiech Dziewicy objawia pełnię łaski i po-
koju, którymi chce się Ona z nami podzielić. To objawienie 
duchowego pokoju sprawia, że cały Kościół przyjmuje rado-
sne oblicze, na wzór oblicza Matki... Lud chrześcijański od-
krywa w Niej zdolność do przekazywania radości, która pły-
nie z nadziei, nawet pośród różnych doświadczeń życiowych, 
i prowadzi tych, którzy Jej zawierzyli, do radości wiecznej. 
 Maryja jest pełna radości i pokoju, bo całe Jej życie wy-
pełnia Bóg; jest blisko Niego i wiernie pełni Jego wolę; bo 
kocha nie pozostawiając niczego dla Siebie, bezgranicznie 
oddając się Jego prowadzeniu... „Oto Ja Służebnica Pań-
ska…”, „Duch mój się raduje w Bogu Zbawcy Moim”. 
 Maryjo, Przyczyno naszej radości, Królowo Pokoju, Królo-
wo Nieba, uproś nam łaskę radości prawdziwej, której źró-
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dłem jest Jezus Zmartwychwstały. Ta radość jest przedsma-
kiem nieba – uczty wiecznego szczęścia. W jaki sposób  
możemy się do niej przygotować? Niech nam w tym pomoże 
pewne opowiadanie, pt. O Balu w Komnacie położonej  
w Diamentowej Kotlinie.  
 Za siedmioma górami, za siedmioma lasami, za siedmioma 
rzekami znajdowała się Komnata Balowa położona w Diamen-
towej Kotlinie. Zmierzając do Komnaty Balowej zaprzęgi po 
prawej stronie mijały olbrzymią jasną skałę, zwaną Skałą Po-
koju, natomiast po lewej, krzemienny masyw Skały Radości. 
Niespodziewane ujrzenie Komnaty przy samym końcu między-
skalnej drogi zapierało dech w piersiach. Była to budowla nie-
zwykłych rozmiarów i nietypowego kształtu. W środku Komna-
ta była wielka. Przy wygaszonym świetle nie dało się dostrzec 
sklepienia. Dopiero gdy sala rozbłyskiwała lampionami, pa-
trząc wysoko w górę było widać spiralę schodów. Na środku 
pomieszczenia stał okrągły stół, przy którym mogło zmieścić 
się nawet i tysiąc biesiadników. Gdy ucztowało się przy nim, 
komnata stawała się przytulna, a po odejściu od posiłku 
pomieszczenie robiło się rozległe. W tej to Komnacie od da-
lekiej już przeszłości odbywały się wesołe zabawy pełne plą-
sów i błogosławionej radości. 
 W jednej z kronik Diamentowej Doliny jest opisany niety-
powy, nawet jak na tę salę, bal. Było to przyjęcie na cześć 
Pięknej Pani, na którym Ona, co prawda nie była, ale miała 
w tym pewien plan. Dlatego też rozesłała zaproszenia do 
wszystkich nabożeństw, modlitw, hymnów, pieśni, aktów 
i westchnień opiewających Jej piękno i proszących Ją o pomoc. 
Przybyli wszyscy zaproszeni. Jako pierwsze, już o świcie, zawi-
tały radosne Godzinki. Potem gromadą weszły pieśni i wes-
tchnienia. Hymny marszem przychodziły przez cały dzień. 
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 Punktualnie w południe przybył Anioł Pański, a zaraz po 
nim akty strzeliste i kolejne pieśni. Po południu pojawił się 
Różaniec. Wejście miał bardzo spokojne, trwało ono prawie 
pół godziny. Późnym popołudniem w komnacie zapachniało 
bzami. Był to znak, że dotarła Litania. Niedługo po niej zja-
wiła się Nowenna, a wieczorem doszedł w końcu dostojny 
Akatyst. Po nim zaś jeszcze kilka Hymnów i sama słynąca 
z powagi Bogurodzica. 
 Komnata została wypełniona olbrzymią ilością modlitw. 
Zdawało się, jakby motyle do niej wleciały i delikatnie szy-
bowały od podłogi do sklepienia i z powrotem. Wszystko to 
działo się w ciepłej ciszy przeszywanej delikatnym śpiewem. 
Wreszcie, gdy mrok już na dobre zapadł, biesiadnicy zgro-
madzili się przy stole. Choć miejsca przy nim było na tysiąc 
osób, musiano dostawić jeszcze wiele krzeseł. 
 Gdy wszyscy zaproszeni już usiedli, podano ich ulubioną 
zupę – Krem Truskawkowy. Po nim wniesiono drugie danie – 
Truskawki w Mundurkach polane truskawkową maślanką. 
Na deser były lody truskawkowe. Nietrudno się domyśleć, co 
jest ulubionym składnikiem jadłospisu każdej z modlitw. Za-
pytane, dlaczego lubią truskawki, odpowiedzą, że przypomi-
nają one smakiem serce ich Pani. 
 W trakcie deseru niespodziewanie otworzyły się drzwi 
i do Komnaty weszła nieduża postać z miotłą w jednej ręce 
i ścierką w drugiej. Zrobiło to niemałe wrażenie na biesiad-
nikach, ale nikt nie okazał niezadowolenia. Wręcz przeciw-
nie, natychmiast podbiegło do gościa kilka aktów strzeli-
stych i wskazało miejsce przy stole. Wywołało to pewne 
zmieszanie na twarzy nowo przybyłego, bo nie dość, że nikt 
go nie znał, to jeszcze tak szybko został obsłużony. Zabawne 
też było to, że każdy z aktów pokazał na swoje ustąpione 
miejsce znajdujące się w rożnych miejscach stołu. Problem 
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tak dużego wyboru rozwiązał Różaniec. Podszedł on ryt-
micznym krokiem do gościa i przedstawił się: – Dobry Wie-
czór. Witaj na balu nabożeństw. Jestem Różaniec. – Nie 
wiem czy dobrze trafiłeś, ale zapraszamy.  
 Gość spojrzał na witającą go modlitwę, uśmiechnął się, 
przełożył miotłę trzymaną w prawej ręce do lewej i wycią-
gnął wolną już prawicę by uścisnąć dłoń Różańca. Mówił 
przy tym: – Dobry Wieczór! Muszę jedną rzecz sprostować. 
Dobrze trafiłem! Nazywam się Sobotnie Sprzątanie i tak jak 
wy, mam zaproszenie od naszej Pani. Spóźniłem się, bo dziś 
jest sobota, a wtedy mam mnóstwo roboty. 
 Modlitwy choć cnotliwe, słysząc wypowiedź gościa popa-
trzyły na siebie ze zdziwieniem. Różaniec utrzymał takt 
i wskazał przybyszowi miejsce na dopiero co doniesionym 
krześle, ustawionym pomiędzy Akatystem i siedzeniem sa-
mego witającego. 
 Gdy wszyscy znaleźli się ponownie przy stole, Bogurodzica 
rzekła do gościa: – Jestem Bogurodzica. Pozwól, że zadam To-
bie pytanie. Powiedz mi, Sobotnie Sprzątanie, które jesteś inne 
niż my, jak się to stało, że też dostałeś zaproszenie? Jest w tym 
na pewno jakaś mądrość, skoro nasza Pani to uczyniła. 
 Nim gość odpowiedział na to pytanie wypił szklanicę tru-
skawkowej maślanki i odetchnął z zachwytem. Dopiero po-
tem, przynaglony wyczekującą ciszą biesiadników, odrzekł 
jednym zdaniem: – Zostałem zaproszony przez naszą Panią, 
ponieważ jestem bliski Jej sercu. 
 Po tej wypowiedzi zaczął nakładać sobie na talerz Tru-
skawki w Mundurkach. Bogurodzica, która oczekiwała nieco 
szerszego wyjaśnienia zapytała: – W czym ta bliskość się 
przejawia? My przecież też możemy tak o sobie powiedzieć. 
 Tym razem Sobotnie Sprzątanie odpowiedziało natych-
miast, nie zważając na to, że ma buzię pełną Truskawek: – 
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Słusznie żeś zauważyła. Nie jestem jak wy żadnym głębokim 
uczuciem ani zawierzeniem. Jestem czynem.  
 Na tym gość skończył mówić i zabrał się dalej do jedzenia. 
Bogurodzica nie dawała za wygraną:  – Jesteś czynem? I tyl-
ko to wystarczy, by przypaść do serca naszej Pani?  
 Teraz Sobotnie Sprzątanie spojrzało w stronę pytającej go 
pieśni. Połknęło resztę truskawek, które miało w buzi, odsu-
nęło talerz od siebie, wytarło twarz i rzekło: – Jestem czy-
nem. Bardzo prostym czynem. Zamiatam, ścieram kurze, 
podlewam kwiaty, piorę, niekiedy karmię gołębie i kury, czę-
sto gotuję i myję naczynia. Innymi słowy czynię to wszystko, 
co dobrze jest wykonać w sobotę, a co nasza Pani robiła co-
dziennie w Nazarecie. Taka ma uroda.  
 W sali zaległa cisza. Biesiadnicy patrzyli na gościa ze 
spontanicznym podziwem, które po chwili zostało dopełnio-
ne przez wzruszenie. Modlitwy, ze względu na to kim są, po-
siadają zdolność szybkiego i dogłębnego poznania każdej 
nowo spotkanej postaci. Ponadto czystość, jaką w sobie ma-
ją, pozwala im bez przeszkód przylgnąć sercem do tego, któ-
ry też jest dobry. Trwające kilka chwil milczenie umożliwiło 
takie spotkanie dusz. Nie skrępowało ono jednak Sobotnie-
go Sprzątania, które zaczęło nakładać sobie drugą porcję 
Truskawek w Mundurkach. 
 Jako pierwszy ciszę przerwał Akatyst, zwracając się do go-
ścia: – Piękny jesteś, mały przyjacielu! Jak długo żyję, a jestem 
starożytną pieśnią, nie spoglądałem nigdy w stronę takiego 
sposobu czci naszej Pani. Piękny jesteś mały Przyjacielu!  
 Sobotnie Sprzątanie uśmiechnęło się do Akatystu. Na-
stępnie rzekł Różaniec: – Radość siedzieć przy tobie. Taki 
prosty i tak głęboki. Jesteś mi jakby pokrewną duszą. 
 Gość roześmiał się serdecznie. Potem wydało głos jedno 
z westchnień: – Ach! Sala wypełniła się śmiechem. 
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 Biesiadników zaczęło uciszać Sobotnie Sprzątanie. – Po-
zwólcie mi jeszcze coś powiedzieć! Gdy nasza Pani dawała 
mi zaproszenie, to powiedziała, że marzy byśmy się ze sobą 
serdecznie zaprzyjaźnili. Mówiła, że jeśli uda nam się wza-
jemnie siebie odkryć i sobą zachwycić to odnajdziemy Ją po-
śród nas. Mało tego, także i Jej Syna. Nie pozwoliła mi mó-
wić tego na początku, ale dopiero, gdy poczuję, że wasze 
serca są na mnie otwarte. Czuję to teraz bardzo wyraźnie, 
dlatego też mówię. 
 Z każdym zdaniem wypowiadanym przez Sobotnie Sprzą-
tanie, biesiadnikom coraz mocniej szkliły się oczy, policzki 
promieniały, a pierś rosła. Modlitwy zdawały się napełniać 
mądrością w taki sam sposób, jak podczas słuchania słów 
swej Pani. Wreszcie, gdy Sobotnie Sprzątanie skończyło 
mówić, radość dosięgła szczytu. Wszyscy razem zaczęli 
śpiewać pieśń, która napełniała ich serca. Utwór był jeden, 
ale każdy wypowiadał rożne słowa pełne chwały i mądrości. 
Wszyscy też śpiewali rożne melodie, ale jedna do drugiej 
pasowała, czyniąc olbrzymie akordy. Modlitwy śpiewały, 
a każda z osobna rozumiała słowa innych tak, jakby to były 
jej własne. Wszyscy też czuli się słuchani. Nikt się nie wybi-
jał, a jednak każdy był w sercu pieśni. 
 Tematem, który poruszała pieśń, był sam Bóg i jego obfite 
dary. Wychwalano w niej też piękno Pani Zastępów Modlitw. 
 Dziękowano za wzajemną miłość, która ma łączyć wszyst-
kich biesiadników. Wysławiano pokorę Sobotniego Sprząta-
nia i po wielokroć zauważano, że sobota jest dniem szcze-
gólnej bliskości Maryi, która przygotowuje serca i domy na 
niedzielę – święto Jej Syna. 
 Niektóre z myśli, jakie wypowiadały modlitwy podczas tej 
ekstazy dotyczyły Komnaty. Ujrzano zamysł w tym, że wła-
śnie to miejsce zostało przeznaczone na bal. Szeroka pod-



22 

stawa budowli symbolizuje całość ludzkich spraw, które ma-
ją ogarniać nabożeństwa. To zaś, że Komnata przechodzi 
w wieżę, oznacza, iż wszystko to, co jest otoczone modlitwą, 
jest wyniesione w górę. 
 Sobotnie Sprzątanie, choć nieobdarzone darem śpiewu, 
szybko odnalazło się w tej glosolalii. Gdy modlitwy uniosły 
się w górę, natychmiast wzięło się do sprzątania ze stołu. 
Następnie, starannie i bez ociągania zaczęło zamiatać, a po-
tem zmywać podłogę w sali. 
 Dzięki tej postawie, modlitwy czuły, że ich pieśń jest 
prawdziwa. 
 Miały przecież już nieraz doświadczenie własnej pustki. 
Ale teraz było przeciwnie – stały się pełne. Sobotnie Sprzą-
tane zaś, dzięki śpiewowi nabożeństw miało wielką radość 
z pracy. Uwierzyło, że to jednoczące wydarzenie obdarza je 
trwałym i radosnym zapałem do nawet najbardziej mozol-
nego zadania. Wiedziało jednak, iż nie każdy może zbliżyć 
się do Pani przez choćby drobną pracę, natomiast zawsze 
przez modlitwę. Trwało więc w pokorze, ale pełnej godności. 
Bo nikt kto jest prawdziwym przyjacielem śpiewu na cześć 
Pani, nie może wzgardzić duchem służby. 
 Tajemniczy bal trwał w Diamentowej Kotlinie jeszcze 
przez kilka dni. Potem przeniósł się w inne miejsca. Biesiad-
nicy zapraszali do stołu i śpiewu wszystkich, którzy pragnęli 
oddać cześć ich Pani. Wspólne spotkanie w Komnacie zjed-
noczyło na wieki wszystkie nabożeństwa tak mocno, że nie 
sposób szczerze zaprzyjaźnić się z jednym z nich, by nie po-
kochać pozostałych. 
 Obyśmy, Czciciele Matki Najświętszej Niepokalanej byli 
zaproszeni przez Nią na uroczysty Bal w niebie i radowali się 
z wszystkimi, którzy Ją kochają i czczą już teraz na ziemi. 
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 Ona jest najpewniejszą drogą do nieba. 
 To droga Maryi, z Maryją, przez Maryję i dla Maryi, reali-
zowana w codziennym, konkretnym życiu. To takie życie, że 
możemy sami o sobie powiedzieć: „już nie ja żyję, ale Mary-
ja żyje we mnie dla Chrystusa”. 
 
 

Maryjo,  
oddaję Ci moje oczy,  

abyś to Ty nimi patrzyła, 
oddaję Ci moje uszy,  

abyś Ty nimi słuchała, 
oddaję Ci moje dłonie,  
abyś Ty nimi działała, 

moje stopy,  
abyś Ty nimi chodziła, 
oddaję Ci moje serce,  

abyś to Ty nim kochała, 
i aby Twoje Serce biło we mnie  

dla Jezusa i dla bliźnich, 
oddaję Ci siebie całego,  

abyś to Ty we mnie żyła i napełniała Sobą  
na chwałę Trójcy Przenajświętszej. 

Wszystko z Tobą, Niepokalana! 
Radości, Pokoju i Miłości  

mojego serca! 
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 AMM – CENTRUM  
 STOWARZYSZENIA 
 CUDOWNEGO MEDALIKA 
 
 

REFLEKSJE O DOBROCI WYSZUKANE Z GEMINI 
 
 Dobroć to cecha charakteru przejawiająca się życzliwo-
ścią, uczciwością, bezinteresowną pomocą i ciepłem wobec 
innych. Oznacza postępowanie podyktowane miłością, em-
patią i chęcią czynienia dobra.  
 Kluczowe aspekty dobroci: 
 – Synonimy i cechy: Życzliwość, uczynność, szlachetność, 
łagodność, dobre serce. 
 – Dobroć wyraża się w uśmiechu, wsparciu, dyskretnej 
pomocy i sprawiedliwym traktowaniu. 
 – „Chodząca dobroć”: Frazeologizm określający osobę wy-
jątkowo dobrą i pomocną. 
 – W znaczeniu duchowym: W koncepcjach religijnych,  
np. w chrześcijaństwie, oznacza działanie oparte na miłości. 
 – Według Piękno umysłu, – dobroć jest symbolem wysokiej 
wartości człowieka, ale staje się pełna dopiero w działaniu. 
 

INSPIRACJE DO PRACY RUCHÓW I STOWARZYSZEŃ  
WYNIKAJĄCE Z KALENDARZA 2026 ROKU 

 
 WYDARZENIA W KOŚCIELE POWSZECHNYM 
 135. rocznica ogłoszenia encykliki Leona XIII Rerum nova-
rum. W tej encyklice Leon XIII – jako pierwszy papież – od-
niósł się do problemu nierówności społecznych, opisując 
prawa pracowników, godność pracy i odrzucając zarówno 
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komunizm, jak i niekontrolowany kapitalizm. Leon XIII był 
twórcą katolickiej nauki społecznej. 
 
 JUBILEUSZE 
 – Osiemsetlecia śmierci św. Franciszka z Asyżu. 
 – Trzechsetlecia kanonizacji i stulecia doktoratu kościel-
nego św. Jana od Krzyża. 
 – Dwóchsetlecia Żywego Różańca. 
 
 WYDARZENIA W STOWARZYSZENIU AMM 
 – Diecezjalne Spotkania Formacyjne 
 – Niedziele Maryjne z udziałem Dyrektora Krajowego 
 – 1-31 maja – Nieustająca Modlitwa Różańcowa w intencji 
Ojczyzny 
 – 24-25 lipca 2026 r. – Ogólnopolska Pielgrzymka na Jasną 
Górę 
 – 18-21 sierpnia 2026 r. – Ogólnopolskie Dni Formacyjne 
dla Moderatorów diecezjalnych i Liderów Grup AMM. Toruń. 
 – 1-31 października 2026 – Nieustająca Modlitwa Różań-
cowa w intencji Ojczyzny 
 – 27 listopada – 196. Rocznica Objawień – Uroczyste Msze 
Święte w parafiach, gdzie działają Grupy Apostolatu Maryjnego 
 – 28 listopada 2026 r. – Uroczystość Odpustowa w War-
szawie  
 – Grudzień 2026 – Rok liturgiczny B  
 
 WIELKA NOWENNA PRZED JUBILEUSZEM ODKUPIENIA 2033 
  Rok 2026 to trzeci rok Wielkiej Nowenny przed Jubileu-
szem Odkupienia 2033. Jej celem jest odrodzenie duchowo-
moralne i przygotowanie całego Kościoła w Polsce do Jubi-
leuszu dwu-tysiąclecia Odkupienia, który będziemy obcho-
dzić w 2033 roku. 

(opracowała M.D) 
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ŚWIAT NA ROZDROŻU – nie chce przyjąć  
KRZYŻA i powiedzieć TAK Bogu 

 
 Zacznę od słów Pana Jezusa skierowanych do polskiej mi-
styczki Alicji Lenczewskiej: „Jeśli na swojej drodze życia spo-
tykasz krzyż, to trzeba go wziąć i ponieść z miłością i poko-
jem ofiarowując Mi swój trud i swoje cierpienie. Krzyż ofia-
rowany Mi w taki sposób, namaszczony jest Moim błogo-
sławieństwem i w nim zawarte jest wielkie dobro dla ciebie 
i twych współbraci. Jeśli go odrzucisz, krzyż cię nie ominie, 
bo jest wpisany w twoje życie na ziemi. Przygniecie cię wte-
dy cięższy krzyż, bo nienamaszczony przeze Mnie. Najcięższy 
jest krzyż wzgardzony i odrzucany. I tego też nie unikniesz, 
choćbyś zużyła całe swoje ludzkie możliwości. Żyjesz prze-
cież na ziemi, na której ludzie postawili krzyż i zawiesili na 
nim Boga. Krzyż będzie twoim udziałem, ale rozważ, że mo-
że to być krzyż błogosławiony albo wzgardzony. I nie bądź 
tak pyszna, by samodzielnie wyszukiwać sobie krzyży, są-
dząc, że doprowadzi cię to do świętości lub że pomożesz in-
nym. Do świętości prowadzi tylko pokorne i radosne przyj-
mowanie Mojej woli, bo w niej zawarte jest najwyższe dobro 
dla ciebie i innych”. 
 Czy dzisiejszy świat przyjmuje wolę Bożą? Raczej nie. Czy 
ludzie myślą o Bogu? Coraz mniej. Czy szukamy drogi do 
nieba? Większość ludzi nie zrozumie tego pytania, przecież 
nic nie istnieje po śmierci. 
 Obecny czas wskazuje zintensyfikowany atak szatana na 
Kościół i całą ludzkość. Można powiedzieć, że to sami ludzie 
uwalniają go z jego więzów, oddalając się od Boga i odrzu-
cając Jego prawo. Gdyby ludzkość powróciła do Boga, nie 
miałby on tak szerokiego pola do działania. Wkroczyliśmy 
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w decydującą fazę duchowej walki dobra ze złem, która na-
znaczyła już wyraźnie całą najnowszą historię.  
 WIZJA. W 1884 roku, podczas odprawiania Mszy Świętej 
papież Leon XIII, obdarzony szczególnym duchowym roze-
znaniem, miał wizję przyszłych losów Kościoła. W wizji tej 
szatan podczas prowadzenia dialogu z Jezusem, twierdził, że 
jest w stanie zniszczyć Kościół. Potrzebuje tylko większej 
władzy nad tymi, którzy mu służą i prosi od 75 do 100 lat na 
swoje działanie. Jezus przychylił się do tej prośby, dając mu 
czas około jednego stulecia.  
 Prawie sto lat później, w 1982 roku, Matka Boża w Me-
dziugorju potwierdziła aktualność tej wizji, mówiąc: 
 „Musicie wiedzieć, że szatan istnieje. Pewnego dnia sta-
nął przed tronem Bożym i prosił o pozwolenie, by przez pe-
wien czas kusić Kościół. Bóg pozwolił mu wystawiać go na 
próbę przez jedno stulecie. To stulecie znalazło się pod jego 
władzą, ale gdy powierzone wam tajemnice się wypełnią, 
jego moc zostanie zniszczona. Już teraz zaczyna ją tracić 
i staje się agresywny: niszczy małżeństwa, wznieca niezgodę 
wśród kapłanów, powoduje obsesje i morderstwa. Musicie 
chronić się modlitwą i postem, a przede wszystkim modli-
twą wspólnotową. Noście poświęcone znaki, umieszczajcie 
je w domach i przywróćcie używanie wody święconej”. 
 Nie można zaprzeczyć, że cały XX wiek znalazł się pod 
niszczącym wpływem złego. Skrupulatnie korzystając z przy-
znanej mu swobody, rozpętał swoją nienawiść nie tylko 
przeciwko Kościołowi, lecz przeciwko całej ludzkości, która 
dała się wciągnąć w jego misterny plan, w którym m. in. 
podsycił najbardziej krwawe wojny w dziejach. Działał sku-
tecznie, ponieważ ludzie oddali mu przestrzeń – pozwolili 
działać. Człowiek ulegając pysze, uwierzył, że potrafi zbudo-
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wać „nowy świat bez Boga”, opierając się wyłącznie na wła-
snych siłach. 
 KRYZYS. Patrząc obiektywnie na obecną sytuację, widzi-
my niestabilność. Świat, w którym żyjemy, sprawia wrażenie 
pękniętego i zagubionego. Rozwój technologii osiągnął po-
ziom niewyobrażalny dla wcześniejszych pokoleń, jednak 
nadmierne wykorzystywanie technologicznych udogodnień 
uwstecznia i ubezwłasnowolnia człowieka. W świecie nieu-
stannej komunikacji cyfrowej coraz więcej ludzi doświadcza 
pustki, izolacji i braku sensownych relacji. Technologia, któ-
ra miała zbliżać, często paradoksalnie oddala, osłabia więzi 
międzyludzkie. Świat dysponuje środkami zdolnymi rozwią-
zać wiele problemów materialnych, jednak działania są zu-
pełnie odwrotne – destrukcyjne. Przez to narasta poczucie 
lęku, chaosu i bezsensu. Kryzys, którego doświadczamy, nie 
jest jedynie polityczny czy ekonomiczny – jest kryzysem cy-
wilizacyjnym i duchowym. Wielu ma serca zamknięte z po-
wodu rozczarowań i ran z przeszłości. Świat jest coraz bar-
dziej pogrążony w złu i w grzechu, ponieważ człowiek wie-
rzy, że może zająć miejsce Boga i obejść się bez Niego. Kry-
zys obejmuje również samego rozumienia człowieka. Współ-
czesna kultura coraz częściej neguje istnienie obiektywnej 
prawdy, dobra i zła. Relatywizm moralny sprawia, że wszyst-
ko staje się kwestią subiektywnego wyboru, a sumienie by-
wa podporządkowane modom, ideologiom i presji społecz-
nej. Człowiek przestaje być postrzegany jako osoba o nie-
zbywalnej godności, a coraz częściej jako produkt, narzędzie 
lub przedmiot eksperymentu. 
 DZIAŁANIE. Bóg, w swojej mądrości, dopuścił, by ludzkość 
doświadczyła gorzkich owoców tej iluzji. Pozwolił, abyśmy 
odczuli skutki oddalenia się od Niego, by uleczyć duchową 
ślepotę człowieka, który próbując żyć bez Stwórcy, dobro-
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wolnie wpadł w sidła złego. Bóg dopuścił to wszystko nie 
z okrucieństwa, lecz z szacunku dla ludzkiej wolności – aby-
śmy, doświadczywszy bezradności i rozpaczy, mogli na nowo 
odkryć, że bez Niego nie ma ani ratunku, ani zbawienia.  
 Zapewne wielu wycofa się i wyprze wiary. Dlatego za-
cznijmy na nowo wpatrywać się tylko w Jezusa i oddajmy się 
Bogu, zaufajmy Jego nieskończonej i miłosiernej miłości. 
Wróćmy na drogę modlitwy i pokuty. Nie możemy pozwolić, 
aby strach, znużenie oddaliły nas od Niego. Pozwólmy Du-
chowi Świętemu prowadzić nas i prośmy Go o siłę do ko-
chania i przebaczania. Musimy być światłem dla tych, którzy 
żyją w ciemności i dla wszystkich, którzy jeszcze nie spotkali 
i nie poznali Boga. Nie pozwólmy, aby strach i rozczarowa-
nie oddaliły was od wiary. 
 Świat spowił się dymem własnych decyzji. Ziemię ogarnął 
szary obłok grzechu, pychy i duchowej obojętności. Trwa re-
alna walka na poziomie świata duchowego.  
 Nie możemy zdradzić i wyprzeć się wiary, przecież znamy 
imię Jezusa. Obecnie w ludziach pojawia się letniość w wie-
rze. Letniość nie krzyczy, nie bluźni, nie walczy z Bogiem 
wprost. Letniość usypia, pozwala wierzyć trochę, modlić się 
czasami, żyć ewangelią, o ile nie boli. To właśnie ona zalewa 
świat i kościół, zamieniając wiarę w rytuał bez ognia, pustą 
tradycję i gesty w chrześcijaństwo bez krzyża. Wcale nie musi 
być prześladowania z zewnątrz, wystarczy zdrada od środka.  
 Trudne czasy prób to nie groźba a konsekwencja. Świat, 
który chce zająć miejsce Boga, zawsze kończy w chaosie. 
Człowiek, który wierzy, że poradzi sobie bez Stwórcy prędzej 
czy później zostaje sam bez sensu, bez pokoju, bez prawdy. 
Zaczyna wypierać się wiary. Nie pod przymusem, ale z wy-
gody, z lęku, z pragnienia by nie różnić się od świata. Histo-
ria uczy, że największe kryzysy bywają także momentami 
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przełomowymi. Każdy kryzys jest wezwaniem do powrotu 
do fundamentów: do prawdy, do odpowiedzialności, do 
godności osoby ludzkiej, do autentycznych relacji i do Boga. 
Może konieczny jest ogień oczyszczenia.  
 Przyszłość świata nie zależy wyłącznie od decyzji polityków 
czy potęgi technologii, ale od nawrócenia serc, od odbudowy 
moralnych i duchowych podstaw cywilizacji. Bez tego nawet 
największy postęp stanie się narzędziem niszczącym. 
 NADZIEJA. Stajemy obecnie przed ścianą prawdy. Czas 
pozorów się kończy. Pytanie brzmi, czy człowiek zdobędzie 
się na odwagę, by uznać swoje błędy i wybrać drogę, która 
prowadzi nie ku chaosowi, lecz ku życiu. Czy będzie chciał 
ogołocić się z własnej miłości i wziąć krzyż. Wiara, albo sta-
nie się płomieniem, albo zgaśnie. Światło albo zostanie przy-
jęte, albo odrzucone. To nie jest czas kompromisów chrze-
ścijaństwa, to czas decyzji. Zapewne nie zabraknie prób, ale 
obecność Boga doda sił. Nie będzie świata bez bólu, ale ser-
ce nie pęknie w cierpieniu, bo będzie zakorzenione w Bogu. 
Ci którzy powrócą do modlitwy, pokuty i zaufania Duchowi 
Świętemu nie będą ofiarami nadchodzących wstrząsów. 
Staną się świadkami światła, którego nie da się zgasić. Na-
wet jeśli Ziemia drży, nawet jeśli struktury świata pękają, 
serce oddane Bogu pozostanie niewzruszone. Nadzieja nie 
polega na tym, że nic się nie wydarzy. Nadzieja polega na 
tym, że cokolwiek się wydarzy Bóg będzie wierny, że po 
łzach rodzi się radość, że po krzyżu zawsze jest zmartwych-
wstanie. Nawet jeśli wielu zdradzi, odejdzie i wyprze się 
wiary, zawsze pozostanie reszta, mała, wierna, czuwająca, 
która nie odrzuciła krzyża, która uznała wyższość Woli Bożej 
nad własną wolą. Ci którzy wybierają światło nie tylko prze-
trwają czas próby, ale staną się znakiem, że Bóg wciąż dzia-
ła, prowadzi i zbawia. 
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 MODLITWA O WSTAWIENNICTWO ŚW. MICHAŁA ARCHA-
NIOŁA. Papież Leon XIII po zakończeniu wstrząsającej wizji 
o losach kościoła pobiegł do biura i ułożył modlitwę skierowa-
ną do świętego Michała Archanioła, którą nakazał biskupom 
i kapłanom odmawiać po Mszy Świętej. Dziś w wielu kościo-
łach modlitwa ta jest odmawiana po błogosławieństwie. Jej 
treść jest znana, ale warto ją przypomnieć.  
 Papież Leon XIII napisał:  
 Święty Michale Archaniele, broń nas w walce, a prze-
ciw niegodziwości i zasadzkom złego ducha bądź naszą 
obroną. Oby go Bóg pogromić raczył, pokornie o to pro-
simy, a Ty, wodzu niebieskich zastępów, szatana i inne 
duchy złe, które na zgubę dusz ludzkich po tym świecie 
krążą, mocą Bożą strąć do piekła. Amen. 
 

Beata Janicka-Feszyk (niedziela.pl – wyd. elentroniczne) 
 

 
 
DROGA KRZYŻOWA 2026 

 
Stacja 1. Jezus na śmierć skazany 

K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste 
i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat 
odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, po ubiczowaniu i uko-
ronowaniu cierniem zostałeś przez 
Piłata skazany na śmierć krzyżową.  
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 Ale to nie tylko Piłat skazał Ciebie na śmierć. Skazały Cię 
na nią również moje grzechy. Ileż to razy krytykowałem 
i oczerniałem innych? Ile razy miałem pretensję do Ciebie, 
zarzucając Ci obojętność i brak reakcji w sytuacjach dla 
mnie ważnych? Moje słowa raniły Ciebie i moich bliskich. 
Moje złe uczynki to głębokie rany w Twoim ciele. Moja py-
cha przebija Twoje serce, a moja zachłanność rani Twoje 
dłonie. Wybacz mi, Panie… 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 2. Jezus bierze krzyż na swoje ramiona 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, z pełną świadomością tego, co Cię czeka, 
wziąłeś krzyż na swoje ramiona.  
 Chcę naśladować Ciebie. Biorę na swoje ramiona swój 
mały krzyż: chorobę, niewdzięczność bliskich, przykrości ze 
strony rodziny i przełożonych w pracy, niesłuszne oskarże-
nia, trudności materialne, nadmiar obowiązków, zmęczenie, 
śmierć najbliższych. Dopomóż mi, Jezu, abym swoje krzyże 
znosił z cierpliwością i poddaniem się woli Twojej. Kocham 
Cię Jezu, rozporządzaj mną według swojego uznania.  
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 3. Pan Jezus upada pod krzyżem 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, upadłeś pod ciężarem krzyża. Znęcali się nad 
Tobą i przeklinali Cię.  
 Myślałem, że to tylko oni. Okazuje się, że ja też znęcałem 
się nad Tobą. Nie miałem czasu dla chorej matki. Byłem za-
jęty czymś innym, gdy mój ojciec potrzebował pomocy. 
Ważniejsza była dla mnie kariera zawodowa, sukcesy, 
awans, uznanie w pracy, towarzystwo kolegów… Tak, Panie, 
to przeze mnie upadłeś. Przepraszam Cię za to. 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 4. Pan Jezus spotyka swoją Matkę 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Maryjo, zobaczyłaś swojego Syna, który upadł pod krzyżem.  
 Widziałaś Jego pełne bólu oczy i zakrwawione ręce. Twoje 
serce przeszył przerażający ból. Nie krzyczałaś wtedy, Mary-
jo. Nie lamentowałaś, cierpiałaś w ciszy. Wiem, że moje 
grzechy też Ciebie ranią, ale Ty nie szukasz zemsty. Prosisz 
Swego Syna o łaski dla mnie. Maryjo, łączę swoje cierpienie 
z cierpieniem Jezusa i Twoim bólem. Wybacz mi, Matko, mo-
je nieprawości… 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 5. Szymon Cyrenejczyk  
pomaga nieść krzyż Chrystusowi 

K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, ucieszyłeś się z pomocy Szymona, chociaż on 
został do niej przymuszony. Ty jednak zwróciłeś uwagę na 
to, że pomógł Ci, chociaż początkowo nie chciał. Panie, ja też 
wiele razy uciekałem przed cierpieniem. Starałem się robić 
wszystko, aby tylko nie cierpieć, nie czuć bólu, nie uczestni-
czyć w cierpieniu innych. Jezu mój, teraz widzę, że cierpienie 
jest źródłem łaski… Dziękuję Ci Panie, że za mnie cierpiałeś.  
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 6. Święta Weronika ociera twarz Jezusowi 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, Weronika okazała Ci autentyczne, nie nakaza-
ne współczucie. Z własnej inicjatywy otarła Ci twarz chustą, 
zbierając pot i krew. Jakże piękny prezent jej przekazałeś, 
zostawiając na chuście wizerunek swojej twarzy.  
 Panie Jezu, mam przed oczyma Twoją twarz, gdy uginam 
się pod ciężarem krzyża. Pragnę nasycić oczy Twoim wido-
kiem, aby odnaleźć nadzieję w sytuacji, jak by się wydawało, 
bez wyjścia. Patrząc na Ciebie, uczę się godnie pokonywać 
trudności.  
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 7. Pan Jezus upada po raz drugi pod krzyżem 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, po raz drugi upadłeś pod ciężarem krzyża.  
 Chcę Ci wyznać, Panie, że ja ciągle upadam. Tyle razy 
przebaczałeś mi winy, a ja znowu je popełniam. Mimo tego, 
że obiecuję sobie zerwanie z nimi na zawsze. Pomóż mi, Pa-
nie, abym wytrwał w moich postanowieniach. Pilnuj, abym 
nie uległ pokusie zła. Nie pozwól, abym obrażał Ciebie czy 
moich braci.  
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 8. Pan Jezus pociesza płaczące niewiasty 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, stojące obok Ciebie kobiety widzą Twoją 
straszną mękę. Płaczą, bo czują Twój ból.  
 A Ty, Panie je pocieszasz. Nie myślisz o sobie, tylko o nich. 
Radzisz, aby spojrzały na swoje życie i życie swoich synów. 
Panie, ja też muszę spojrzeć na swoje życie: tak często 
sprawiam przykrość innym. A nie mam krytycyzmu wobec 
własnego zachowania. Inną miarą mierzę swoje postępowa-
nie niż innych. Przebacz mi, Panie… 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 9. Pan Jezus trzeci raz upada pod krzyżem 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, upadłeś po raz trzeci. Jesteś strasznie osłabio-
ny i wyczerpany.  
 A ileż to razy ja upadłem… Tylko że Ty niczego złego nie 
zrobiłeś, a ja popełniłem wiele błędów. Gardziłem łaską Bo-
żą, poddawałem się swoim skłonnościom, nie słuchałem 
swojego sumienia. Ty, Panie, cierpisz i upadasz przeze mnie 
i dla mnie. Wiem, że chcesz być blisko mnie… Przepraszam, 
że odchodziłem od Ciebie… 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 10. Jezus z szat obnażony 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, odzierają Ciebie z szat, które przylgnęły do za-
krwawionego i obitego ciała.  
 Traktują Cię jak złoczyńcę, zadają Ci kolejny ból. Popycha-
ją Cię i szarpią. Chcą pozbawić Cię godności. A przecież Ty 
jesteś Bogiem, i to niewinnie cierpiącym. Jezu, jakaż jest 
w tym straszna niesprawiedliwość. A mnie się wydawało, że 
to ja jestem traktowany niesprawiedliwie… 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 11. Jezus przybity do krzyża 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, gwoździe przenikają Twoje ręce i nogi. Z Two-
jego ciała płynie krew. 
 Jezu, a Ty się nie bronisz, nie buntujesz, nie protestujesz, 
nie domagasz się sprawiedliwości. Patrzysz na oprawców 
wzrokiem pełnym miłości. Całkowicie poddajesz się woli Bo-
żej. Naucz mnie, Panie znosić wolę Bożą z pokorą i godno-
ścią. Chcę być przy Tobie pod krzyżem. 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 12. Jezus umiera na krzyżu 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, kończy się świat, gdy umiera Bóg. Ziemia drży, 
słońce traci blask, a niebo płacze.  
 Panie mój, kończy się Twoja męka. Swojego Ducha odda-
jesz Ojcu swemu. Wstydzę się, że przyczyniłem się do Twojej 
śmierci. To nie gwoździe Cię zabiły, lecz mój grzech. Bardzo 
żałuję swoich grzechów. Chcę być blisko Ciebie. Oddaję swo-
ją duszę w Twoje ręce. Udziel mi, proszę, łaski bycia z Tobą 
na zawsze. 
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
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Stacja 13. Jezus zdjęty z Krzyża  
i złożony na łonie swej Matki 

K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, Twoi uczniowie: Józef i Nikodem zdjęli Twoje 
ciało z krzyża i oddali Twej Matce.  
 Maryjo, jakiż ból musisz odczuwać, widząc ciało zmarłego 
Syna. Chciałabyś swoimi łzami zmyć z niego krew. Niestety, 
nie pozwalają Ci na to. Nie możesz przytulić Swego Syna do 
serca po raz ostatni. Zabierają Jego ciało i traktują jak 
zbrodniarza. Maryjo, jestem z Tobą na Golgocie. Przytulam 
Cię tak mocno, abyś poczuła we mnie bicie serca Jezusa. 
Matko Najświętsza, pomóż mi na zawsze zatrzymać Go 
w moim sercu.  
 
Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
 

Stacja 14. Jezus w grobie złożony 
K. Kłaniamy Ci się, Panie Jezu Chryste i błogosławimy Ciebie. 
W. Żeś przez krzyż swój święty świat odkupić raczył. 
 
K. Panie Jezu, Twoje Ciało zostało złożone w ponurym grobie. 
 Maryjo, własnymi rękoma ułożyłaś ciało Swojego Syna 
w grobie. Wiedziałaś, że musisz Go tam zostawić. Matko, 
jakże trudne to dla Ciebie przeżycie, a jednak podporządko-
wałaś się woli Bożej. Maryjo, chcę się uczyć od ciebie miło-
ści, takiej, która łączy się z wiarą i nadzieją. Miłości, która 
nigdy nie ustaje… 
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Ojcze nasz…, Zdrowaś Maryjo…, Chwała Ojcu… 
K. Któryś za nas cierpiał rany. 
W. Jezu Chryste, zmiłuj się nad nami. 
K. I tyś, która współcierpiała. 
W. Matko Bolesna, przyczyń się za nami.  

Elżbieta Suchocka 
^^^^^^^ 

 

PROJEKT: „EWANGELIZACJA  
NA ULICACH NASZYCH  

MIEJSCOWOŚCI” 
 
 Nazywam się Jowita Łakomiec. Miesz-
kam w Kielcach, należę do parafii Św. Jó-
zefa Robotnika (obecnie Sanktuarium 
Św. Józefa Opiekuna Rodzin). Do Aposto-
latu Maryjnego należę od 2023 roku. 
 Na początku kwietnia 2026 roku zwró-
ciłam się poprzez Dyrektora Krajowego 
Apostolatu Maryjnego Księdza Jerzego 
Grzyba do Zarządu Apostolatu Maryjnego 
w Warszawie o rozpatrzenie pewnej 
sprawy. Na ulicach Kielc, jak i innych 
miast można spotkać stojące dwu, trzy osobowe grupki ludzi 
ze stojakami pełnymi ulotek i broszur. Między innymi stoją 
pod szpitalem onkologicznym w Kielcach – nagabując ludzi 
w bardzo ciężkiej sytuacji życiowej. Niestety – są to świadko-
wie Jehowy... 
 Sytuacja ta nasunęła mi myśl – czy Wspólnoty Apostolatu 
Maryjnego nie mogłyby podjąć podobnej inicjatywy – która 
byłaby kontrą dla panoszącej się w naszych miastach sekty. 



40 

Dowiadywałam się, że Legiony Maryi, Neokatechumenat – 
mają w swojej działalności możliwość podejmowania takiej 
ewangelizacji. Wszystko oczywiście po zgodzie Księdza Bi-
skupa danej miejscowości i zgodzie Urzędu tej miejscowości. 
 Dzisiejszy świat potrzebuje nowej ewangelizacji – ludzie 
odchodzą od Kościoła... Niestety – dotrzeć do nich można 
czasami tylko poza Kościołem. Podjęłam pogadanki o Cu-
downym Medaliku i rozdawanie tegoż w dwóch szpitalach 
w Kielcach (Szpital Onkologii i Szpital na Czerwonej Górze) 
i DPS-ie na ul. Jagiellońskiej w Kielcach – uważam jednak, że 
to za mało. Cudowny Medalik to potężna broń. Myślę, że ta-
ka ewangelizacja na ulicach miejscowości to dobry pomysł – 
rozmowa z drugim człowiekiem, dobra literatura, w końcu 
sam Cudowny Medalik. Czyn ten będzie zgodny z wezwa-
niem Najświętszej Maryi Panny do jak najszerszego rozpo-
wszechniania Cudownego Medalika, oddaniu się jak naj-
większej liczby ludzi pod Znak Jej Opieki. 
 Zakupiłam ekspozytor na materiały drukowane (załączony 
na zdjęciu). Wszelkie publikacje dotyczące Cudownego Me-
dalika i Apostolatu Maryjnego można nabyć w Centrum 
AMM w Warszawie jak również w internetowej księgarni 
Wydawnictwa Instytutu Teologicznego Księży Misjonarzy. 
 Dzięki uprzejmości Krajowego Dyrektora Stowarzyszenia Cu-
downego Medalika Ks. Jerzego Grzyba sprawa została poruszo-
na na zebraniu Zarządu Apostolatu Maryjnego w Warszawie 
i otrzymała akceptację. Jesteśmy za to niezmiernie wdzięczni 
i bierzemy się solidnie do roboty przy zdobywaniu kolejnych, 
niezbędnych pozwoleń i organizacji samej działalności.  
 Prosimy wszystkich członków Apostolatu Maryjnego o mo-
dlitwę i duchowe wsparcie. Niech Maryja ma nas w opiece! 
Wszystko z Niepokalaną! 

Jowita Łakomiec 
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Z ŻYCIA WSPÓLNOT 
JUBILEUSZE 

I SPRAWOZDANIA 
 
 
DIECEZJA BYDGOSKA 
 

Przez Niepokalaną 
 
 Grupa wiernych z Diecezji bydgoskiej, w tym osiem osób ze 
Stowarzyszenia Cudownego Medalika, uczestniczyła w dniach 
20-22 lutego 2026 r. we wspaniałych Rekolekcjach „Przez Nie-
pokalaną przyprowadzić wszystkich ludzi do Przenajświętsze-
go Serca Jezusowego” organizowanych przez Instytut Maryjno-
Kolbiański „Kolbianum” w Niepokalanowie. Rekolekcje prowa-
dził o. dr Ireneusz Klimczyk, Dyrektor „Kolbianum” (foto: „Kol-
bianum” oraz własne – na okładce).  
 

 
 
DIECEZJA KIELECKA 
 

Świętowali swój jubileusz! 
 
 Tegoroczny Zjazd Diecezjalny Apostolatu Maryjnego w Okrę-
gu Kielce-Północ w parafii Kostomłoty, w sobotę 27 września 
2025 r. był połączony z pięknym Jubileuszem 21-lecia Apostola-
tu Maryjnego w parafii św. Andrzeja Boboli w Kostomłotach 
i 20-lecia Apostolatu Maryjnego w parafii św. Mikołaja i Marii 
Magdaleny w Chełmcach. 
 Nowennę do Niepokalanej Cudownego Medalika ofiaro-
waliśmy w int. Ojczyzny i pokoju w świecie, a poprowadził ją 
Opiekun Diecezjalny Apostolatu Maryjnego ks. Jerzy Korona. 
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 Hymnem Apostolatu: „Tyś Pani nas pokochała…’’ rozpo-
częliśmy uroczystą Mszę Świętą, której przewodniczył 
Ks. Biskup Marian Florczyk w koncelebrze 13 kapłanów i po-
nad 100 osób z dwudziestu parafii naszej diecezji. 
 Homilię: MODLITWA SERCA wygłosił ks. Bartosz Sikora, 
Opiekun Apostolatu Maryjnego w Chełmcach. Podkreślał, iż 
dzisiejszy świat tak bardzo pogrążony jest w ciemnościach 
grzechu, nienawiści, przemocy i wojen. I dziś trzeba się nam 
wsłuchać w głos z nieba. Maryja wzywa nas do pokuty i na-
wrócenia. Potrzeba tak wiele modlitwy. Modlitwa – to od-
dech duszy ludzkiej. Jest jak tlen niezbędny dla człowieka. 
Modlitwa sercem – ona zawsze wypływa z dobrego serca. 
Trzeba nam nieustannie prosić o czystość naszego serca. 
 Tak, Maryja czuwa nad naszą wspólnotą, gromadzi nas 
w swojej szkole i daje konkretne zadania; abyśmy przylgnęli 
do Niej, naśladowali Ją, ewangelizowali, walczyli z grzechem 
i służyli ubogim. Wzorem dla nas patron dnia dzisiejszego – 
św. Wincenty a Paulo. 
 Po Mszy Świętej była chwila refleksji i zamyślenia: „Za-
wierzyli i oddali wszystko w Jej ręce”. W skupieniu pochylili-
śmy się nad trzema wielkimi postaciami: Ojcem Świętym Ja-
nem Pawłem II, Prymasem Polski bł. Kard. Stefanem Wy-
szyńskim i naszym Założycielem ks. prof. Teofilem Herrman-
nem CM. Ich świętość to piękny wzór do naśladowania. Oni 
kochali Maryję i wszystko oddawali w Jej ręce.  
 Życie Prymasa Tysiąclecia nie było łatwe, nie było usłane 
różami. Prymas wskazywał na trzy kluczowe słowa: prawda, 
wolność i miłość. Był wielkim patriotą. Mówił: „Jedna jest 
Polska – wspólna matka! Jedno ma serce i wszyscy znajdują 
w niej miejsce”. Od dzieciństwa uczył się patriotyzmu. 
Wszystka postawił na Maryję i tak się modlił: „Najlepsza 
Matko! spraw, niech rakiety staną się bochnami chleba (…), 
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niech narody znają swoją powinność”. Podobnie jak Kardy-
nał Wyszyński i Ojciec Święty Jan Paweł II wszystko stawiał 
na Maryję, wszystko Jej zawierzał: „Totus Tuus”. 
 Tak licznie zgromadzeni w podkieleckich Kostomłotach, 
dziękowaliśmy za 28 lat trwania przy Maryi, w Jej szkole. 
Dziękowaliśmy za dar naszego Założyciela ks. prof. Teofila 
Herrmanna CM. I on był „Szaleńcem Niepokalanej”. Podkreślał, 
że mamy czynić wszystko, by rozpowszechniać Jej dzieło 
i zdobywać nowych uczniów. W codziennej modlitwie prosimy 
o łaskę i beatyfikację ks. Dyrektora Teofila Herrmanna CM. 
 Na dalszą część spotkania udaliśmy się do pobliskiej re-
mizy, pięknie przyozdobionej bukietami jesiennych kwiatów. 
Czekał tam na nas smaczny bigos, przepyszne wypieki ciast, 
a za oknem radosne słoneczko i ono też radowało nasze 
serca. Gospodarzom serdeczne dzięki za gościnę! 
 W skupieniu wsłuchaliśmy się w świadectwa Przewodni-
czącej Zofii Apostolatu Maryjnego w Chełmcach i Przewod-
niczącej Basi Apostolatu Maryjnego w Kostomłotach. Był też 
czas na ważniejsze ogłoszenia, zaopatrzenie w materiały 
i na modlitwę Koronką do Miłosierdzia Bożego za nasze 
„Skarby”, które odeszły już do wieczności. Przed nami kolej-
ne ważne spotkania, przygotowania do apostołowania w Ju-
bileuszowym Roku Łaski i Nadziei w dwóch Okręgach Apo-
stolatu Maryjnego. WSZYSTKO Z NIEPOKALANĄ! 
 
Kielce, 12.10.2025 r. 

Halina Pilewska, moder. AM w Kielcach 
~~~~~~ 

 
Uroki zimy w Bielinach 

 
 Od wielu lat Noworoczne Spotkania Diecezjalne Apostola-
tu Maryjnego odbywają się w uroczych Bielinach, w pobliżu 
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Świętego Krzyża. Nie przeszkadzają nam, może czasem 
trudne warunki atmosferyczne: śnieg, mróz, może tylko bo-
imy się, żeby nie było ślisko… Tak było i w tym roku. 
 W sobotę, 31 stycznia 2026 r. Dość licznie, bo aż z 20 para-
fii czciciele Niepokalanej Cudownego Medalika wraz z Ks. Bi-
skupem Marianem Florczykiem i ponad 10 kapłanami zgro-
madzili się w kościele u św. Józefa Oblubieńca NMP w Bieli-
nach. Nabożeństwo do Niepokalanej Cudownego Medalika 
poprowadził Opiekun Diecezjalny Kieleckiego Apostolatu Ma-
ryjnego ks. Jerzy Korona, ubogacając pięknym śpiewem. 
W sposób szczególny modliliśmy się w int. naszej Ojczyzny. 
 Mszy Świętej w int. dziękczynnej za otrzymane łaski 
w Roku Jubileuszowym, z ufną prośbą o Boże błogosławień-
stwo i opiekę Maryi przewodniczył Ks. Biskup Marian Flor-
czyk. Homilię: Zawierzyć i oddać wszystko Maryi – wygłosił 
ks. Krzysztof Sochacki. W ubiegłym roku wydał on książkę: 
„Zawierzenie, które daje pokój” (33 dni rekolekcji). Służy ona 
pomocą w przeżywaniu 33 dniowych rekolekcji w parafiach, 
czy w indywidualnej modlitwie. 
 Zacytuję słowa ks. Krzysztofa, autora książki: „Ten czas 
33 dni ma nas doprowadzić do powierzenia całego naszego 
życia, wszystkiego, co mamy i kim jesteśmy, Matce Bożej, 
aby prowadziła nas Ona do Jezusa. (…). Matka Boża przyj-
muje każdego oddającego się do Jej dyspozycji i prostuje 
ścieżki życiowe, zaprasza do wspólnot religijnych, do zakła-
dania grup modlitewnych oraz pobudza działalność apostol-
ską. Oddanie się Matce Bożej przynosi pokój serca, jedność 
w rodzinach, leczy z egoizmu i przybliża do Boga” (fragment 
Wstępu książki). 
 Po Mszy Świętej udaliśmy się do Domu Pielgrzyma. Czekał 
już na nas gorący posiłek oraz wypieki ciast miejscowych 
apostołek. Serdecznie dziękujemy! Był też czas na rozmowy, 
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dyskusje, zaopatrzenie w materiały, różne informacje, w pro-
gram na rok bieżący… Wygospodarowaliśmy odrobinę czasu 
na: Chwilę refleksji: Jubileuszowy Rok – dobrym zaczynem 
formacji Czcicieli Niepokalanej Cudownego Medalika do apo-
stolstwa w Roku Duszpasterskim: „UCZEŃ - MISJONARZ”. Było 
to podsumowanie naszej apostolskiej działalności w 2025 r. 
 W Roku Łaski, jako PIELGRZYMI NADZIEI, byliśmy jeszcze 
bardziej zapatrzeni w Maryję. Naszym hasłem formacyjnym 
były słowa: MARYJA WZOREM UPRZEJMOŚCI. Pamiętamy 
Ogólnopolską Pielgrzymkę Apostolatu Maryjnego – Stowa-
rzyszenia Cudownego Medalika na Jasną Górę. Konferencję: 
„Maryja wzorem uprzejmości” wygłosił nasz nowy Dyrektor 
Krajowy AMM ks. Jerzy Grzyb CM. 
 UPRZEJMOŚĆ – Jak mamy ją praktykować? Słowem można 
kogoś zranić. Słowo może też być jak słodycz, opatrunek, mi-
łe, serdeczne… Może nieść komuś pomoc w potrzebie (dobre 
słowo, uśmiech, ofiarowany Cudowny Medalik). 
 Jak podkreślał ks. Dyrektor, czasem komuś trzeba w spo-
sób delikatny zwrócić uwagę, jeżeli czyni zło. Nie jest to ła-
twe, wymaga odwagi. Przykładem uprzejmości jest też cier-
pliwość, życzliwość, szacunek, serdeczność… 
 Uprzejmość – to owoc Ducha Świętego. Trzeba, abyśmy 
Duchowi Świętemu pozwolili kształtować nasze serce. 
Uprzejmość potrzebuje praktyki, codziennego ćwiczenia. 
 W Roku Jubileuszowym 2025, zrodziło się postanowienie: 
w każdym Okręgu Apostolatu Maryjnego wybrać i nawiedzić 
jedno sanktuarium. Rozpoczęliśmy od Okręgu Kielce-
Południe. Dnia 22 marca 2025 r. nawiedziliśmy Bazylikę Kate-
dralną w Kielcach. To właśnie tam, w marcu 1997 r. Dyrektor 
Krajowy Apostolatu Maryjnego Ks. Teofil Herrmann CM skie-
rował swoje kroki, aby Maryja ze wzgórza katedralnego posy-
łała nas do różnych parafii w naszej diecezji. I tak się stało. 
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 Kolejnym kościołem stacyjnym, który wybraliśmy 12 lipca 
2025 r. było Sanktuarium Matki Bożej Opiekunki Rodzin we 
Włoszczowie. Wdzięczni jesteśmy ks. Kustoszowi Marcinowi 
Rokicie za gościnę i wspólną modlitwę. 
 Dnia 12 września 2025 r., w piękną, słoneczną pogodę 
nawiedzamy Sanktuarium Matki Kościoła w Zielenicach. 
Uroczystej Mszy Świętej przewodniczył Ks. Biskup Marian 
Florczyk. Było to zarazem rozpoczęcie peregrynacji Obrazu 
Figury Niepokalanej Cudownego Medalika. Zauroczeni pięk-
nem jesiennej przyrody, w skupieniu oddaliśmy się rozmy-
ślaniu na Dróżkach Matki Kościoła. Dziękujemy! 
 Dnia 22 października 2025 r. – jubileuszowe nawiedzenie 
Sanktuarium Matki Bożej Miłosierdzia w Piekoszowie. 
W nabożeństwie do Matki Bożej Cudownego Medalika za-
wierzaliśmy naszą Ojczyznę. Ks. Kustoszowi Zygmuntowi 
Kwiecińskiemu serdecznie dziękujemy za przybliżenie nam 
historii świątyni. W homilii ks. Tadeusz Lalewicz nawiązał do 
33 dniowych rekolekcji w swojej parafii i do IV Pielgrzymki 
Jana Pawła II do Polski, gdzie Ojciec Święty mocno podkreślał, 
że odkupienie świata dokonuje się naprzód poprzez rodzinę. 
 Piątek, 21 listopada 2025 r. – nawiedzamy Bazylikę NMP 
w Wiślicy. Świątynia wypełniła się czcicielami Maryi z 19 grup 
Apostolatu Maryjnego. Było też wielu kapłanów. Kustosz 
sanktuarium ks. Andrzej Waligórski ciekawie „przenosił” nas 
w dawne czasy, mówiąc o „perle chrześcijaństwa”, jaką jest 
świątynia Uśmiechniętej Madonny Łokietkowej. Dziękujemy! 
Jeszcze przyjedziemy! 
 Na spotkaniu w Bielinach Przewodniczący mieli przygo-
tować na kartce (jedno zdanie), odpowiedź: Dlaczego Maryja 
jest dla mnie wzorem dobroci? Były różne przemyślenia, 
a jedno z nich bardzo krótkie: bo nas kocha! 
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 Miłym akcentem noworocznego spotkania była niespo-
dzianka. Czciciele Niepokalanej z parafii Szydłów wraz ze 
swoim księdzem proboszczem Ryszardem Piwowarczykiem, 
przybyli z Maryją! Przez cały miesiąc przeżywali peregrynacje 
Obrazu Figury Niepokalanej Cudownego Medalika i w drodze 
powrotnej, w sposób uroczysty mieli przekazać Obraz dla pa-
rafii w Sędziejowicach. Radość wstępuje w nasze serca, gdy 
Maryja gromadzi na modlitwie swoje dzieci. Dziś tak bardzo 
potrzeba modlitwy, zawierzenia i oddania wszystkiego Niepo-
kalanej. Koronką do Bożego Miłosierdzia w int. zmarłych z na-
szych Rodzin, z Apostolatu Maryjnego i poległych w obronie 
Ojczyzny, zakończyliśmy noworoczne spotkanie. 
 Dziękujemy Gospodarzom zjazdu za wielkie serce! Ksiądz 
Proboszcz, Jan Wojtyna wraz z Apostolatem Maryjnym za-
praszają nas do siebie na Jesienny Zjazd Diecezjalny Aposto-
latu Maryjnego. Dziękujemy! Zaproszenie zostało przyjęte. 
Kochani! Czas nam tak szybko „biegnie”. W niedzielę 18 
stycznia 2026 r., w święto Babci i Dziadka, Ks. Biskup zgro-
madził nas w parafii św. Wojciecha w Kielcach.  
 Dnia 11 lutego 2026 r. – w Światowy Dzień Chorego, w świę-
to Matki Bożej z Lourdes zgromadziliśmy się licznie w parafii 
św. Stanisława BM na Barwinku w Kielcach. Mszy Świętej  
(z Sakramentem namaszczenia chorych), przewodniczył Die-
cezjalny Opiekun Duchowy Apostolatu Maryjnego ks. Jerzy 
Korona w asyście Proboszcza, ks. Wiesława Stępnia i Pro-
boszcza z parafii Kielce-Dyminy, ks. Adama Rosochackiego. 
Po Adoracji i błogosławieństwie Monstrancją z Najświętszym 
Sakramentem, w kaplicy czekał na nas gorący posiłek i smacz-
ne ciasta. Dziękujemy!  
 Przed nami czas Wielkiego Postu i „wędrówka’ Obrazu 
Niepokalanej do kolejnych parafii, gdzie „żyje” i rozwija 
swoją apostolską działalność Apostolat Maryjny. 
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 W 2027 r. „zawędruje” na wzgórze katedralne do Matki 
Bożej Łaskawej, abyśmy wspólnie dziękowali za Jubileusz 
30-lecia Apostolatu Maryjnego w Diecezji Kieleckiej. 
 Kochani! O czym warto jeszcze wspomnieć? W Roku Łaski 
i Nadziei wiele grup przeżywało swoje piękne jubileusze, jak 
np. Apostolat: Lisów, Kostomłoty, Chełmce, Jędrzejów – par. 
Trójcy Świętej, Jędrzejów par. Matki Bożej Łaskawej i wiele 
innych. Warto wspomnieć o spotkaniach Rady Diecezjalnej 
i Okręgowej, głównie Okręgu Północnego i Południowego 
Apostolatu Maryjnego, o spotkaniach z udziałem Ks. Biskupa 
Mariana Florczyka, o tworzeniu nowych grup maryjnych, 
„ożywianiu” słabych grup, apostołowaniu Cudownym Meda-
likiem w szpitalach… Warto wspomnieć o Forum Papieskim, 
które prowadzi nam Rzecznik Prasowy ks. Łukasz Zygmunt 
(w ostatnie poniedziałki miesiąca). W kilku parafiach miały 
miejsce Rekolekcje – Oddanie 33 (jak np. w św. Wojciechu 
w Kielcach, w par. św. Józefa Robotnika w Kielcach, w par. 
Rykoszyn…). Licznie uczestniczyliśmy w Ogólnopolskiej Piel-
grzymce AMM na Jasną Górę. 
 Dziś przed nami wielkie zadanie: być „uczniami – misjo-
narzami”. Codziennie wyruszać na „połów” nowych uczniów 
Maryi i Jezusa. Trzeba też pamiętać, że naszym Hasłem For-
macyjnym Roku są słowa: „MARYJA WZOREM DOBROCI”. 
Mamy Ją naśladować w czynieniu dobra i wszystko zawie-
rzać i oddawać w Jej ręce. Ona najkrótszą i najpewniejszą 
drogą do Jezusa. WSZYSTKO Z NIEPOKALANĄ! 
 
Kielce, 22.02.2026 r. 

Halina Pilewska, moder. AM w Kielcach 
 

 
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DIECEZJA ZIELONOGÓRSKO-GORZOWSKA 
 

Refleksja przed Mszą Świętą 
 
 Msza Święta jest głównym źródłem łaski z Nieba. To naj-
większe możliwe źródło na Ziemi pełne wszelkich błogosła-
wieństw, bo za jej pośrednictwem Chrystus udziela łaski od-
kupienia wiernych. Msza Święta jest tym Sakramentem, który 
w połączeniu z Komunią świętą czyni cuda w duszy ludzkiej. 
 Przygotujmy więc nasze serca na uczestnictwo w Ofierze, 
którą składać będzie za nas Jezus. Zostawmy za murami te-
go kościoła wszystkie nasze myśli i emocje, problemy, bo-
lączki. Pomyślmy, że przyszliśmy pożegnać się z najbliższą 
i najbardziej ukochaną osobą na ziemi, na agonię i śmierć 
najbliższego członka rodziny.  
 Musimy świadomie uczestniczyć w Mszy Świętej więc po-
szerzmy nasze serce o osobistą miłość do Jezusa. Pomyślmy 
o samotności Jezusa, który idzie na Mękę i chce się poże-
gnać. Postarajmy oddalić wszystkie rozproszenia. Skupmy 
nasze myśli i uświadommy sobie, gdzie jesteśmy i po co tu 
jesteśmy. Przekraczając drzwi kościoła wchodzimy do innej 
rzeczywistości. Zapomnijmy o budynku. Zapomnijmy o go-
dzinie, o czasie. Zapomnij wreszcie o sobie. Uświadom so-
bie, że twój najbliższy i najbardziej kochający Jezus został 
zdradzony. Wczuj się w Jego sytuację. Uczeń, o którego wal-
czył przez trzy lata zdradza Go podłym pocałunkiem. Przyja-
ciele wątpią. Zostaje sam. Pojawiasz się ty z tysiącem spraw 
do załatwienia w głowie, pośpiechem i planami na cały 
dzień. Spójrz jednak głębią twojego serca na Jezusa, a za-
pomnisz o całym świecie. Teraz, w tym miejscu nie ma już 
niż więcej. Jesteście sami. Samotny zdradzony Jezus i ty. 



50 

 Skoro już tu jesteś, nie przydawaj mu męki swoim rozpro-
szeniem. Nie zważaj na fryzury i stroje otaczających cię ludzi. 
Nie zważaj na znajomych i nieznajomych, bo jesteś przy Jezu-
sie idącym na śmierć tylko ciałem. Stoisz przy nim lekceważąc 
Go. Zamknij oczy na świat zewnętrzny, bo inaczej nigdy nie 
zobaczysz prawdy i nie zrozumiesz, że naprawdę jesteś teraz 
w innym miejscu i w innym czasie. Jeśli chcesz okazać miłość 
Jezusowi, Jego człowieczeństwu i Bóstwu, zrób to teraz. 
Ludzka natura Jezusa obawia się męki i śmierci.  
 Musisz zrozumieć, że Jezus to człowiek. Współczuj Mu, jak 
się współczuje człowiekowi, bezradnemu i przytłoczonemu 
ciężarem cierpienia ponad siły. Myśląc o Jezusie jako o Bo-
gu, ulegasz złudzeniu, że On wcale aż tak nie cierpi. W koń-
cu jest Bogiem. Wie, co będzie i może wszystko. Tak dzisiaj 
nie jest. Musisz pojąć, że Bóstwo Jezusa nie jest znieczule-
niem dla Jego człowieczeństwa. Nie boli mniej, nie przeraża 
mniej, ale bardziej, bo człowiek z krwi i kości, jakim jest Je-
zus, widzi rzeczywistość spojrzeniem Boga, z perspektywy 
nieskończoności i wszechmocy. To powiększa mękę. Niewin-
ność też nie odejmuje bólu. Inaczej cierpi grzesznik, który za-
służył na karę, a inaczej Niewinny, Nieskalany i Doskonały. 
Istota nieskazitelna i bezgrzeszna, jaką jest Jezus, odbiera 
najmniejsze zło jako wielki gwałt wobec swojej doskonałej 
natury. Ponieważ Bóg z założenia nie może cierpieć, będąc 
Istotą doskonale szczęśliwą przyjęcie cierpienia oznacza dla 
Niego coś niewyobrażalnie strasznego. Jezus ma świadomość 
swojego Bóstwa, ale całą swoją Mękę przeżywa jako Czło-
wiek, dzięki swej ludzkiej naturze. Nie jest pół Człowiekiem, 
pół Bogiem. Jest w pełni Człowiekiem i w pełni Bogiem. 
Wszystko, co przynależne jest naturze ludzkiej, oprócz grze-
chu, przeżywa więc w stu procentach jako człowiek. 
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 Miej to na uwadze, stojąc obok Niego w Ogrójcu. Skoro 
już tu jesteś, bądź dla Niego prawdziwą pociechą. Zamyśla-
nie się w takiej chwili jest bezczelnością, jeżeli nie okrucień-
stwem. Jesteście tu razem. Ty i On. Za chwilę rozpocznie się 
wielka Ofiara i Męka, od której nie ma już ucieczki. Zdobądź 
się na czułość. Zachowaj wiarę i odwagę, aby towarzyszyć 
Jezusowi w czasie Jego Mąk. Tylko takie uczestniczenie 
w Ofierze Mszy Świętej zapewnia duszy człowiekowi pełnię 
łask, a Jezusowi pełnię pociechy. Przed nami dokona się au-
tentyczna męka Jezusa. Świadomie, pełnie i zachłannie 
w niej uczestniczcie. Oddychaj Jezusem, oddychaj Jego ofia-
rą, oddychaj Jego Słowem.  
 OJCZE Niebieski, przyjmij tę najświętszą Ofiarę Twojego Sy-
na Jezusa Chrystusa, Zbawiciela świata, Jego Mękę i śmierć 
krzyżową. Wszystko przez Jezusa, dla Jezusa i w Jezusie.  
  

MODLITWA PRZED MSZĄ ŚWIĘTĄ: 
 
 Ojcze Niebieski, przyjmij tę najświętszą Ofiarę Twoje-
go Syna Jezusa Chrystusa, Zbawiciela świata, Jego Mękę 
i śmierć krzyżową, którą teraz poprzez posługę Twojego 
wybranego kapłana ponawiasz na tym Ołtarzu w sposób 
bezkrwawy na zadośćuczynienie za grzechy moje, mojej 
rodziny, mojej Ojczyzny i całego świata. 
 Tę najświętszą i niedoścignioną Ofiarę łączę z moją 
całopalną ofiarą, którą składam Ci dziś i którą składać 
Ci będę codziennie do końca moich dni poprzez co-
dzienną Ofiarę Mszy Świętej. Wraz z Krwią i ludzkim 
Ciałem Jezusa składam Ci moje życie, moje ciało 
i krew, wszystko czym jestem i wszystko co posiadam, 
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aby zadośćuczynić Twojemu Boskiemu Majestatowi za 
zbrodnie, pychę i niewdzięczność ludzkości. 
 W tej Najświętszej Ofierze Mszy Świętej zawieram 
i ofiaruję Tobie, mój Stwórco, cały mój dzisiejszy dzień. 
Wszystko, co dzisiaj zrobię, powiem i pomyślę, niech 
będzie na Twoją chwałę. Pragnę czcić Cię, nieskończe-
nie potężny i święty Boże, każdym moim spojrzeniem, 
gestem i wszystkimi moimi zmysłami. Wszystko, co dziś 
uczynię, łączę z Ofiarą Mszy Świętej i uświęcam mocą 
tej straszliwej Ofiary z Boga Człowieka na chwałę Two-
jego Majestatu. Niech zstąpi na mnie Twój najświętszy 
Duch i pobłogosławi mnie wraz z ofiarą chleba i wina, 
abym stał się godny Twojego Ołtarza. Amen. 
 

Beata Janicka-Feszyk 
 

      POEZJA   
 
 Z nadejściem Nowego Roku 
związane są pewne plany, oczeki-
wania... I tak się dzieje za każdym 
jego przyjściem. Rok za rokiem 
przemija, a nasze plany zostają 
w różnym stopniu zrealizowane, 
bądź też nie. Wiersz „NOWY ROK” 
ma na celu zwrócenie uwagi czy-
telnika na fakt, że wiele rzeczy dzieje się nie zawsze po naszej 
myśli, ale należy mieć nadzieję, że ten nadchodzący, to „może 
to ten proszony”… 
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Nowy Rok 
 
  Znów Nowy Rok zawitał; 
  Tłuściutki, wypasiony. 
  O zgodę nikogo nie pytał; 
  Nie bacząc, czy jest proszony 
  Przyszedł i usiadł przy stole. 
 
   Popuścił pasa w milczeniu; 
   Uwolnił dole, niedole. 
 
  Usiadły w jego cieniu 
  Te służki nadgorliwe, 
  Trwające przy jego boku. 
  Te podłe i litościwe 
  Dyktować będą mu kroku. 
  
   A on przez nie wiedziony 
   Popędzi i w miejscu stanie, 
   Nowych ksiąg pisząc strony. 
 
 Odrobi swe roczne zadanie, 
 I ani się spostrzeże 
 Jak szybko rok mu minie. 
 Nie zdadzą się na nic pacierze 
 W ostatniej jego godzinie... 
 
   Bo idzie za nim Nowy; 
   Tłuściutki, wypasiony. 
   Do roli swej gotowy... 
   Może to ten proszony... 
  
 Trudno zrozumieć jest sens cierpienia ludzkiego. Powody 
są z pewnością różne i nie zawsze dla nas odsłonięte. 
Wiersz „MARYJO Z LOURDES” jest modlitwą wstawienniczą 
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i prośbą o pomoc w dźwiganiu naszych codziennych trosk 
związanych z niemocami ciała i duszy, byśmy nie zatracili 
wiary w to, że Bóg jest Miłością... 
 

Maryjo z Lourdes 
 
 Uzdrawiaj niemoce ciała; 
 Przytulaj zbolałe dusze. 
 Maryjo z Lourdes – wciąż działaj 
 W tej naszej zawierusze: 
  
   Kiedy tracimy już wiarę 
   I sił nam nie obstaje;   
   W Miłości widzimy karę; 
   Gdy jawa złym snem się zdaje. 
 
 Nie karć nas wierna Matko 
 Odsłoną, że wiara w nas mała, 
 I wspominamy zbyt rzadko, 
 Jak Ty pod krzyżem stałaś. 
 
  Cała byłaś cierpieniem, 
  Lecz z Bogiem zjednoczona; 
  Pokorą i milczeniem.  
  A On Cie wziął w ramiona… 
  Przytulaj nasze dusze, 
  Byśmy nie byli sami, 
  Gdy w życia zawierusze 
  Mierzymy się z krzyżami… 
 

Teresa Szponar, par. Św. Jana Nepomucena,  
 Pogwizdów k. Cieszyna 
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Z nadzieją ku zmartwychwstaniu 
 
  W ferworze życia, w zamęcie dziejów, 
  W podłości wojen i przodkach cieniów – 
  Człek utrudzony, często stroskany 
  I zagubiony w zajęć otchłani. 
    Mijają lata, starość doskwiera – 
    Wieczność przed nami wrota otwiera. 
  Zwolnij człowiecze, otwórz swe serce 
  Przed Tym, co wszystkich ukochał wielce. 
  Przyjął Krzyż hańby, upokorzenia, 
  A zmartwychwstawszy – niebo otwiera. 
    Skorzystaj z szansy, jaką ci daje 
    Wiara i Kościół, i zmartwychwstanie. 
    Niech ta Nadzieja w sercach rozbłyska, 
    Gdy płonie w nas miłość – rzecz oczywista. 
  Z Matką Najświętszą, która nam bliska 
  Chwalmy moc Boga przez miłość czystą. 
    Zmierzajmy wraz z Nią drogą Nadziei 
    Ku Jej Synowi, by nas przemienił. 
    Niech nasze ciała i dusze przyjmie 
    W krainie wiecznej Sercem obejmie. 
  W Nowym Jeruzalem, krainie szczęśliwości, 
  Wielu przodków zapewne już gości. 
  Wraz z chórami Cherubów w wieczności 
  Śpiewają hymn uwielbienia Bogu na wysokości. 
 
   GDY PAMIĘĆ O ZMARŁYCH PRAKTYKUJEMY, 
   Z NIMI W PRZYSZŁOŚCI W NIEBIE BĘDZIEMY. 
 
10 XI 2025 r.                  Zofia Miernik, Wąchock 
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ŚWIADECTWA NADZWYCZAJNYCH ŁASK 
 

Świadectwo 3. 
 
 Po wstąpieniu do Apostolatu Maryjnego w 1995 roku mo-
ja relacja z Matką Bożą się zacieśniła. Zawierzyłam Maryi ca-
łe swoje życie. Miałam wiele problemów, bo sama musiałam 
opiekować się dziećmi. Pracowałam też zawodowo, a męża 
często nie było w domu, bo w latach osiemdziesiątych dzia-
łał w „Solidarności”. Matka Boża mi pomagała poradzić so-
bie ze wszystkimi obowiązkami. Znajomi nie wierzyli, że sa-
ma dam radę i z pracą, i opieką nad czworgiem dzieci. 
Wcześniej chorowałam, a potem, gdy męża zabrakło, nie 
miałam żadnych chorób. To był prawdziwy cud. 
 Staram się Matce Boskiej odwdzięczyć za to wszystko, co 
dla mnie czyni. Nawet moja wnuczka mówi: „Babciu, tak Ci 
się zawsze wszystko układa” i dodaje: „Jak Ty to robisz?” 
A mnie Matka Boska prowadzi, projektuje mi każdy dzień. 
Moje wnuczki to widzą. Zamówiły już u mnie książeczki do 
nabożeństwa, ustaliły, który różaniec komu przypadnie. 
Mam nadzieję, że one zawierzą Maryi swoje życie tak jak ja. 
Wszystko z Niepokalaną! 

Ania 
 

Świadectwo 4. 
 
 Jestem żoną i matką czworga dzieci. Mój mąż dużo palił, 
więcej niż 30 papierosów dziennie. W wyniku tego, będąc 
bierną palaczką, nabawiłam się astmy. Działo się to w latach 
osiemdziesiątych, nie było leków. Lekarz powiedział, że mam 
powiększone serce, a ja po prostu dusiłam się, nawet wtedy, 
gdy tylko poczułam dym z papierosa. Myślałam już o śmierci, 
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bo jak nie ma znikąd pomocy, to się widzi koniec. Lekarze 
mówili, że już nie powinnam żyć, a ja żyję już ponad 30 lat. 
Dusiłam się w nocy, nawet wtedy, gdy nie czułam dymu. Póź-
niej już jeden lekarz przepisał mi lek wziewny. W nocy miałam 
atak duszności, wzięłam dwa razy lek, ale nie zadziałał. Już 
chciałam wzywać pogotowie, ale wzięłam trzeci raz. Na szczę-
ście pomógł i wytrwałam do rana. Przez cały czas modliłam się 
do Matki Boskiej, że jeżeli mi pomoże, to będę odmawiała 
w czwartki w kościele razem z ludźmi modlitwę dziękczynną 
przed Mszą Świętą, I tak się stało. Astma minęła, a ja codzien-
nie po pracy chodziłam na 16.00 do kościoła i odmawiałam 
modlitwę dziękczynną. Wszystko z Niepokalaną! 
 

DRODZY CZYTELNICY! 
 
 Na pewno w głębi serca chowacie wdzięczność do Matki 
Bożej, która okazała Wam swoje wsparcie w trudnych sytua-
cjach życiowych. Może nawet doznaliście cudu… Wasze 
świadectwo opublikowane w naszym biuletynie może stać 
się źródłem głębokiej wiary osób, które je przeczytają. Nie 
obawiajcie się, że Wasz język będzie niezrozumiały lub na 
nieodpowiednim poziomie literackim. Liczy się Wasza szcze-
rość i dobra wola. Służę Wam swoją pomocą w zakresie re-
dakcji tekstu oraz poprawności językowej. Mogę nawet na-
pisać tekst na komputerze, jeśli napiszecie świadectwo od-
ręcznie. Z życzliwością 

 
Elżbieta Suchocka, sekretarz Rady Krajowej  
mój email: suchocka63@o2.pl 
mój adres: 16-030 Supraśl, ul. Lewitówka 18/4 
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Z KRONIKI ŻAŁOBNEJ 
 
 

ŚP. JERZY SIEMIŃSKI 
 Wspólnota Apostolatu Maryjnego w parafii p.w. Świętego 
Krzyża w Warszawie, pożegnała ukochanego brata Jerzego 
Siemińskiego, który 3 marca 2025 r. zmarł nagle w wieku  
86 lat z powodu zaburzenia krążenia. Był człowiekiem głę-
bokiej wiary kochającym Boga, Ojczyznę i ludzi. Umiłowa-
nym jego miastem była Warszawa, gdzie się urodził, zdobył 
wykształcenie i przepracował wiele lat jako pedagog – kate-
cheta. Jego pasją była praca z młodzieżą. Brał udział w or-
ganizowaniu i prowadzeniu OAZ, gdzie swoim pięknym 
śpiewem wzbogacał czas modlitwy na górskich wędrówkach. 
 Po zakończeniu pracy zawodowej, troskliwą opieką oto-
czył swoich rodziców i aktywnie uczestniczył w działalności 
organizacji charytatywnych. 
 Przez wiele lat był czynnym apostołem Stowarzyszenia 
Cudownego Medalika, jak również w Stowarzyszeniu po-
mocników mariańskich. Pozostanie On zawsze w naszych 
sercach i modlitwach. Niech odpoczywa w pokoju. Amen. 

Apostołowie parafii Świętego Krzyża w Warszawie 
---- 

ŚP. LEONARDA KMIEĆ 
 W dniu 14.03.2026 r. odeszła do domu Pana, nasza apo-
stołka Leonarda Kmieć. Przeżyła 87 lat i przez 32 lata, nale-
żała d grupy, tj. od początku powstania Apostolatu Maryjne-
go w parafii w Sulęcinie. Pomimo jej problemów zdrowot-
nych, czynnie uczestniczyła w spotkaniach Apostolatu Ma-
ryjnego. W każdy wtorek miesiąca, przez godzinę, czuwała 
przed Najświętszym Sakramentem. 
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 Również, przez godzinę, w pierwsze czwartki miesiąca, 
modliła się za kapłanów. 
 Msza pogrzebowa odbyła się w dn. 21.03.2026, poprze-
dzona modlitwą różańcową prowadzoną przez Apostolat 
Maryjny. Niech Matka Boża otuli płaszczem Niepokalanej. 
„Nie umiera ten kto trwa w pamięci żywych”. 

Apostolat Maryjny w Sulęcinie 
---- 

 
Dnia 7 listopada 2025 r. zmarł nagle 
Śp. EDWARD DASZCZYSZAK 

 Delegacjom Wspólnot Stowarzyszenia Cudownego Meda-
lika z diecezji gdańskiej, gliwickiej, lubelskiej, bydgoskiej, 
warszawskiej i zielonogórsko-gorzowskiej, wyrazy głębokiej 
wdzięczności za bardzo liczny udział w Mszy Świętej w cza-
sie pogrzebu i tych zamówionych w późniejszych terminach, 
składa Małgorzata Maria Daszczyszak. 
 Wasze modlitwy były i nadal są dla mnie nadzieją na 
zbawienie duszy mojego męża Edwarda. Gorące słowa po-
dziękowania kieruję także do wszystkich osób, które w tych 
najtrudniejszych dla mnie dniach, otulały mnie swoją modli-
twą i dobrym słowem. Każdemu z Was pragnę powiedzieć: 
DOBRZE ŻE JESTEŚ. 
 

Wieczny odpoczynek racz Im dać Panie … 
 
 
 
 
 
 



60 

OGŁOSZENIA i INFORMACJE 
 
 W miesiącu maju trwa nasza coroczna Nieustająca Modli-
twa Różańcowa w intencji Ojczyzny. Do stałej intencji o po-
kój dla Polski, dołączmy tak ważną w obecnym czasie inten-
cję: Aby Maryja, Królowa Polski, uchroniła nasz Naród przed 
grożącymi mu różnymi ideologiami sprzecznymi z Ewangelią. 
 

PODZIAŁ RÓŻAŃCA NA DZIEŃ MIESIĄCA I DIECEZJE: 
 

UWAGA !!! od dnia 1 października 2024 r.,  
nastąpiła zmiana kolejności dni podejmowania  

modlitwy przez poszczególne diecezje. 
 
1 maja Białostocka; Łomżyńska 1 października 
2 maja B.Ż – Okręg Bielski 2 października 
3 maja B.Ż – Okręg Cieszyński 3 października 
4 maja B.Ż – Okręg Skoczowski 4 października 
5 maja B.Ż – Okręg Strumieński 5 października 
6 maja B.Ż. – Okręg Wiślański  6 października 
7 maja B.Ż – Okręg Żywiecki 7 października 
8 maja Bydgoska; Poznańska 8 października 
9 maja Drohiczyńska; Siedlecka 9 października 
10 maja Gdańska; Pelplińska 10 października 
11 maja Gliwicka; Katowicka 11 października 
12 maja Kaliska; Wrocławska 12 października 
13 maja K. – Okręg Kielce-Południe 13 października 
14 maja K. – Okręg Kielce-Północ        14 października 
15 maja K. – Okręg Wiślicki 15 października 
16 maja K. – Okręg Włoszczowsko-Jędrzejowski  16 października 
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17 maja K. – Okręg Zielenicki               17 października 
18 maja Krakowska                                      18 października 
19 maja Lubelska; Sandomierska               19 października 
20 maja Łódzka; Łowicka                            20 października 
21 maja Opolska; Legnicka; Świdnicka      21 października 
22 maja Płocka; Toruńska                            22 października 
23 maja Przemyska; Zamojsko-Lubaczowska  23 października 
24 maja Radomska; Częstochowska           24 października 
25 maja Rzeszowska; Tarnowska                25 października 
26 maja Warszawska; Warszawsko-Praska  26 października 
27 maja Włocławska; Gnieźnieńska            27 października 
28 maja Z-G – Okręg Gorzowski I               28 października 
29 maja Z-G – Okręg Gorzowski II              29 października 
30 maja Z-G – Okręg Głogowski                  30 października 
31 maja Z-G – Okręg Zielonogórski            31 października 
 

Powyższy wykaz obowiązuje od 1 października 2024 r. 
 

 Na zakończenie niech każdy 
zwróci się do Niepokalanej od 
Cudownego Medalika słowami 
modlitwy, którą w Apostolacie 
wszyscy tak dobrze znamy, aby 

Niepokalana wsparła nasze prośby zanoszone w intencji 
Polski przeżywającej ciężkie chwile: 
 Niepokalana, objawiająca Cudowny Medalik, Ty 
obiecałaś wielkie łaski noszącym go i zapewniłaś 
szczególną opiekę tym, którzy Ci ufają; prosimy 
Cię, wspomnij na swe obietnice i spraw, byśmy 
z obfitości Bożych łask otrzymali zwłaszcza te, któ-
rych tak bardzo pragniemy. Amen. 
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24-25 lipca 2026 r. 
46 OGÓLNOPOLSKA  
PIELGRZYMKA AMM 

APOSTOLATU MARYJNEGO  
NA JASNĄ GÓRĘ 

 
Odpowiedzialni za zorganizowanie:  
DIECEZJA LUBELSKA i WŁOCŁAWSKA 
DYREKTOR KRAJOWY AMM  
   – KS. JERZY GRZYB CM 
MODERATOR KRAJOWY AMM  
   – MAŁGORZATA DASZCZYSZAK 
MODERATORZY DIECEZJALNI  
   – DIECEZJI LUBELSKIEJ I WŁOCŁAWSKIEJ  
Pod hasłem: „MARYJA – WZOREM DOBROCI”  
 
 Piątek. 24 lipca 2026 r. 
14.00-16.30 – Stoisko z publikacjami – Sala Ojca Kordeckie-

go. Przyjmowanie pielgrzymek i zgłoszeń kandydatów do 
uroczystego przyjęcia 

17.00 – MSZA ŚW. w BAZYLICE 
18.30 – Spotkanie Pielgrzymów w Sali Ojca Kordeckiego 
18.45 – KONFERENCJA FORMACYJNA  
19.05 – SŁOWO DYREKTORA KRAJOWEGO KS. JERZEGO 

GRZYBA CM 
19.30 – 20.30 – DROGA KRZYŻOWA na Wałach 
21.00 – APEL JASNOGÓRSKI w Kaplicy MB Częstochowskiej 
21.30-23.00 – Czuwanie nocne przed Cudownym Obrazem 

Matki Bożej Częstochowskiej 
23.00 – MSZA ŚW. w Kaplicy Cudownego Obrazu 
23.45 – ZAKOŃCZENIE CZUWANIA  
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Sobota. 25 lipca 2026 r.  
8.00-9.30 – Zgłaszanie pielgrzymów i kandydatów do uro-

czystego przyjęcia – Sala Ojca Kordeckiego 
8.00-10.00 – Stoisko z publikacjami – Sala Ojca Kordeckiego 
 
UWAGA! 
8.30 – poczty sztandarowe, kandydaci do uroczystego ślu-

bowania, wszyscy uczestniczący w liturgii, prowadzący 
modlitwę Różańcową – Spotkanie informacyjne z Modera-
tor Krajową M. Daszczyszak na Szczycie. 

9.00 – Wspólny Różaniec (pielgrzymi na placu przed wałami) 
10.00 – Litania do Niepokalanej Cudownego Medalika; Powi-

tanie Zgłoszonych Grup Pielgrzymkowych i pieśni maryjne 
10.30-11.00 – KONFERENCJA FORMACYJNA 
11:00-11:30 – Świadectwa 
11.30 – EUCHARYSTIA na Szczycie. Po homilii uroczyste przy-

jęcie nowych członków do AMM – Apostolatu Maryjnego. 
Akt Zawierzenia. ANIOŁ PAŃSKI. POŻEGNANIE. 

 
WSZYSTKO Z NIEPOKALANĄ! 

 

 UWAGA  
 
 Dyrektor Krajowy ks. Jerzy Grzyb CM i Rada Krajowa, za-
prasza na WAKACYJNE REKOLEKCJE MARYJNE – które odbę-
dą się w ramach Dni Formacyjnych dla Moderatorów Diece-
zjalnych i Liderów Grup Parafialnych w Toruniu. 
 Spotkanie rozpoczynamy 18 sierpnia (wtorek) godz. 15:00 
a zakończenie 21 sierpnia 2026 r. (piątek) po śniadaniu ok 
godz. 11:00. Zakwaterowanie w Domu Pielgrzyma przy Sank-
tuarium Matki Bożej Nieustającej Pomocy, ul. Św. Józefa 23, 
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87-100 TORUŃ. Koszt pobytu jednej osoby: 680 zł (3 noclegi, 
posiłki, przejazd autokarem na stare miasto i do Świątyni 
Gwiazdy Nowej Ewangelizacji). Zgłoszenia do 30 czerwca 
2026 r. przyjmuje Małgorzata Daszczyszak tel. 693-337-640  
e-mail: moderator.krajowy.amm@gmail.com 
 Zgłoszenie należy potwierdzić wpłatą zaliczki w wysokości 
300,00 zł. Wpłaty z podaniem nazwiska uczestnika na konto: 

PKO Bank Polski 15 1020 5402 0000 0202 0483 2814 
 

~~~~ 
 

INFORMACJA O OBRAZIE ZAMIESZCZONYM  
NA NASZEJ OKŁADCE 

 
21 maja, 2014 Gniezno 

 Szafarka Dobroci. Kto uważnie przyjrzy się Pani z Gnie-
zna, z łatwością zauważy, że to kopia obrazu Matki Bożej 
Śnieżnej z rzymskiej Bazyliki Santa Maria Maggiore (Matki 
Bożej Większej). Podobnie jak Królowa Pokoju ze Stoczka 
Klasztornego czy Matka Boża Nawiedzenia z Zielenic [po-
równaj obrazy na str. 2]. 
 Wizerunek Matki Bożej Pocieszenia podarował w 1659 r. 
Władysław Matuszewski, jeden z mieszkańców Gniezna fran-
ciszkanom, których w XIII wieku sprowadził do miasta książę 
wielkopolski, Henryk Pobożny. Obraz umieszczono w kościele 
po tym, jak dwa razy pojawiły się na nim krople potu. 
 Franciszkanie bardzo dbali by ludzie kochali i czcili Matkę 
Boga. Tak jest do dziś. Liczne wota pod cudownym wizerun-
kiem potwierdzają, że Pani Gniezna wyprasza potrzebne ła-
ski. Przed cudownym wizerunkiem modlili się też św. Mak-
symilian Kolbe, bł. Rafał Chyliński, bł. Michał Kozal, prymas 
kard. Stefan Wyszyński. Dnia 3 czerwca 1997 r. Jan Paweł II 
w Katedrze Gnieźnieńskiej koronował Matkę Bożą Pociesze-
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nia Szafarkę Dobroci. Rok później kościół Franciszkanów 
w Gnieźnie oficjalnie ustanowiono Sanktuarium Matki Bożej 
Pocieszenia – Pani Gniezna. 
 

NASZA NOWA STRONA INTERNETOWA 
Już od pewnego czasu, działa nasza nowa strona internetowa. 

Zapraszamy do odwiedzania tej strony pod adresem: 
https://amm.misjonarze.pl 

 

CENNIK NA 2026 ROK 
 
UWAGA! ZAMÓWIENIA NA MEDALIKI I WSZYSTKIE PUBLIKACJE 

PROSIMY ZGŁASZAĆ Z ODPOWIEDNIM WYPRZEDZENIEM 
DO CENTRUM AMM W WARSZAWIE: 

 ks. Jerzy Grzyb CM – e-mail: grzybcm@wp.pl 
   – tel. kom. 603-275-901  
KALENDARZ AMM NA 2026 ROK 2026             – dobrowolna ofiara 
Dar Maryi. Historia i treść objawień. Nowenna               – 3 zł 
Ks. W. Rakocy CM, Św. Katarzyna Labouré i Cudowny Medalik  – 15 zł 
Dar z Nieba. Życie św. Katarzyny Labouré. Historia objawień  
 Cudownego Medalika (komiks) – 5 zł 
Wybór świadectw nadzwyczajnych łask otrzymanych  
 przez pośrednictwo Niepokalanej Cudownego Medalika – 15 zł  
WSZYSTKO Z NIEPOKALANĄ wspomnienia o ks. Teofilu Herrmannie   – 20 zł 
Wierszowana historia Cudownego Medalika   – 20 zł 
Podręcznik AMM (trzy tomy A,B,C), w oprawie miękkiej – 60 zł  
Statut AMM – 2 zł 
Kwartalnik „Biuletyn” AMM – 6 zł  
Refleksje na miesiąc maj  – 5 zł  
Nowe Rozważania Na Miesiąc Maj – 10 zł  
Różaniec biblijny i wynagradzający – 17 zł  
Jak Ci, Maryjo, dziękować? – modlitewnik –17 zł 
Nowenna  – 2 zł  
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 CENY MEDALIKÓW 
Medaliki aluminiowe małe  – 35 groszy 
Medaliki srebrne  – 11 zł 
Medaliki zatapiane („łezka”) mały  – 2 zł 
Medaliki zatapiane (łezka) duży  – 10 zł 
Medalik aluminiowy duży (wysokość 3,5 cm) – 2 zł 
Medalik aluminiowy (Brelok) – 3 zł 
 FOLDERY  
ABC Cudownego Medalika  – 70 groszy 
Noście Cudowny Medalik (dla księży)  – 3 zł 
Stowarzyszenie Cudownego Medalika  – 70 groszy 
Pamiątka przyjęcia Cudownego Medalika – 30 groszy 
Modlitwa dzieci za dzieci – 20 groszy 
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